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O SYTUACJI W SZKOLNICTWIE 


PRZEMOWIENIE MINISTRA OŚWIECENIA P. JĘDRZEJEWICZA. 


WARSZAWA, 23.1 (Tel. wł). Na jed- 
nem z poprzednich posiedzeń sejmowej 
komisji hudżetowej podczas obrad nad 
budżelem Ministerstwa spraw wojsko- 
wych poseł ARCISZEWSKI z КІ. Naro- 
dowego wyraził opinję, że budżet woj- 
skowy jest za wysoki, Na te odezwał się 
pos. WAGNER z BB.: 

— Czy mamy panu, jak na łopacie po- 
wiedzieć dlaczego? 

Pos. Arciszewski odpowiedział; 

— Mam zaduży szacunek dla р ich 
blizn, zamaly dla pańskiego doświad- 
czenia i roznmu politycznego, żebym pa- 
na odpowiadal. 

W prasie odpowiedź ła wyszła inaczej, 
mianowicie brzmiała ona: 

— Mam zadnży szacunek dla pańskich 
blizn, a zamały dla pańskiego rozumu. 

Posłowie BB. złożyli z tego powodu 
deklaracje, ujmującą się za р. WAGNE- 
REM i zarzucającą posłowi Arciszew- 
skiemu, że obraził niewidomego. 

Na dzisiejszem posiedzeniu odczytano 
list posła Arciszewskiego, który oświad- 
cza, że przyjmuje pelną odpowiedzial- 
ność za słowa swojc, tak, jak one zosłały 
podane w prasie, 

— Nie znam zwyczaju -- pisze posel 
Arciszewski — według którego niewido- 
memu wolno by było obrażać zdrowych, 
a zdrowym nie wolno odpowiadać, zwła- 
васта, gdy chodzi о osobę, biorącą czyn- 
ny udział w życiu i walce politycznej. 
Reagownłem na obraźliwe słowa posła 
Wagnera odpowiedzią lej samej treści, 
zaznaczając, mimo obrazy, której się do- 
puścił, swój szacunek dla jego blizn. Gdy 
by p. poseł Wagner oświadczenie moje 
uznał za niewysłarczające, gotów jestem 
udzielić mu satysfakcji honorowej w 
myśl przyjętych zwyczajów. 


Czwarty 
WICEMINISTER SKARBU. 


WARSZAWA, 25.1. (Telw.). Inż. 
Krekelski dawniejszy dyrektor de- 
partamentu i dyrektor monopolu spi- 
үа ma zostać wiceministrem 
skarbu. Koła przemysłowe mają ca 
do tej nominacji zastrzeżenia, gdyż 
p. Krahelski należy do zwolenników 
systemu statystycznego. 

uleży zaznaczyć, że obecnie jest 
trzech wiceministrów skarbu: Ka- 
złowski, Jastrzębski i Koc. 


Odrzucenie 
PROTESTU WYBORCZEGO. 


WARSZAWA, 25,1. (Tel.wł.). Sąd 
ajwyższy odrzucił protest wybor- 
czy w okręgu 65 Wilno. 


Wybór prezesa 
RADY MIEJSKIEJ. 
WARSZAWA, 25.1. (Tel.wł.). War- 


szawska Rada miejska jest bez prze- 
wodniczącego od czasu ustąpienia p. 
aworowskiego. Obecnie postanowio- 
no zwołać Radę miejską dla wyboru 
prezesa. Kandydarami па іо stanowi- 
sko są pp. mec. Wilczyński (Kl. Nar.) 
1 inż. Zadora-Śzwajcer (B.B). 


Wielorakie funkcje 
WICEM. COTTA. 


PARYŻ, 23.1, — Wczoraj wieczo- 
теш wyjechał podsekretarz sianu mi- 
aisterstwa spraw zagranicznych Pijer- 
re Cott do Genewy, gdzie będzie re- 
Prezentował Francję w komitecie 19, 
w radzie Liig Narodów, oraz w biu 
гае konferencji rozbrojeniowej. 


Pose] Wagner odpowiada na to, że o- 
świadczenie p. Arciszewskiego da wia- 
domości nie przyjmuje. 

Poseł RYMAR: — Pan Arciszewski w 
liscie swoim wskazał drogę. 

Przewodniczący uznał, że incydent 
jest na terenie komisji wyczerpany. 

OŚWIATA. 

W dalszym ciągu prac budżetowych, 
komisja przystąpiła do rozważania pre- 
liminarza Ministerstwa wyznań i oświa- 
ty, który obszernie referował роз, ZDZI- 
SŁAW STROŃSKI (BB.). 

W obradach uczestniczy p. minister о- 
światy, Jędrzejewicz, który w toku 0- 
brad wygłosił dłuższe przemówienie рго- 
gramowe. 


Min. Jędrzejewicz przemawiał dwie 
godziny. Omawiał on sprawę ustroju 
szkolnego i zmiany w pragmałyce nau- 
Czycielskiej. Со do tajności kwalifika- 
wania minister stwierdził, że obawy z 
{едо powodu są niesłuszne, bo rozporzą- 
dzenie wykonawcze wyraźnie zabezpie- 
czy prawa nauczycieli, 
lej p. minister wspomniał o ogrom- 
nym przyroście dzieci w wieku szkol- 
nym. Wzrost ten wynosi 9 proc. Ogó- 
lem liczba uczących się dzieci wynosi 
4 milj. 811 tys. Poza szkołą jest 458 tys. 
dzieci, czyli о 152 tys. dzieci więcej niż 
w roku ubiegłym. 
Mówiąc o stosunku do Watykanu, mì- 
nister wyraził się, że niektóre jednostki 
na wysokich stanowiskach w kościele 


wystąpiły przeciw autórytetowi rządu I 
organizacji państwowej, 

W drugicj części swego przemówienia 
p. minister polemizował z opozycją i 0- 
świadczył, że zasadniczem jego dążeniem 
jest dobro państwa i z tego Stanowiska 
nie zejdzie, a jedynym czynnikiem, po- 
wołamego da nstalenia, co jest zgodne 
z interesem państwa, jest rząd, odpowie. 
dzialny wobec Prezydenta i Sejmu. W ta 
zasadnicze stanowisko uderza opozycja. 
ale na jej głosach ministrowi nie nie za- 
leży. 

Pierwszy z opozycji przemawiał pos, 
CZAPIŃSKI (P.P. kłóry poczynił 7a- 
strzeżemia co йо pojmowania przez p. тїї. 
nistra interesów państwa, 

Pos. KORNECKI (КІ. Nar.) podkreślił 
że agresywny ton jest charakterystycz= 
ny dla rządu. opartego па sile, a kryty» 
ka jego działalności jest dabrem pra- 
wem poslów. Podkreślił 1edukcję budże- 
tu o 3⁄0 proc, wskntek czego oświała 
jest w sytuacji wprost tragicznej W 
Warszawie na jednego nauczyci: 
pada 65 dzieci, a w kraju 65 dzie. 
forma odbija się na szkole prywalnej. 
W samej Warszawie, wskntek zniesienia 
pierwszej klasy okolo 220 nsuczyciefi 114 
traciło posady. 


„Prezydent Doumer* 
NOWY PAROWIEC FRANCUSKI. 
PARYŻ. 28.1. W stoczni La Ciotat pod 
arsylją spuszczono wczoraj na wadę 
wielki parowitc „President Doumer. 
Matką: chrzećiną Буга córka zamordowa: 
nego prezydenta. Okręl ma 150 metrów 


długości i obliczony jest na 550 pasaże 
rów, Przedstawiciel rządu oświadczył, (4 
nowy parowiec jesl zbudowany całkowia 


cie z materjałów одиіо.. wałych. 


Nabeżeństwo słoweńskie 
ZAGRZEB 954. Drusa slan CAENIN 


* ZATARG CHIŃSKO-JAPOŃSKI. - czołowych stronicach przynosi wiado» 

Wojsko japońskie pod Szenhajkwan, Д, SE hamódusowym podcz walki | mość o uznaniu przez Ojca św, Ріпа ХТ 
przekładu na język słoweński rytuału 

rzymsko - katolickiego Kościólu | zezwo» 

7, na jego użycie w kościołach elo. 

weńskich, „Słovence” podnosi przy tej 


posobności wage 


uznania Ojca św. dla 
i kultury rloweńskiej i stwier. 

znaczenie tego fakin tak lla Slo- 
weńców, zamieszkałych poza gronicami 
Jugosławji. 


w przemówieniu Herriota. 


PARYŻ, 25.1. — W dzienniku „Le |ріепіа przechodzi prowincja ta jest 
Democrate", wychodzącym w Lngdu-|symptomatem znamiennym. 
nie, Hierriot zamieszcza artykuł, prze| Herriot w d m ciągu stwier- 
siąknięty czarnym pesymizmem i za-|dza, że w chwili, gdy sytuacja gospo 
sługującym na szczególną uwagę opi-| larcza Francji nie przestaje się po- 
nji polskiej. Byłego premjera sjecjal|sarszać, Niemcy kroczą pa drodze 
nie niepokoi ewolucja polityki nie- |prowadzącej da pomyślności ekono- 
mieckiej. Niemcy już w najbliższych | micznej. 
dniach wystąpią z żądaniem zbrojeń.| Herriot nawołuje Francję, żeby nie 
Trudno będzie przeciwstawić się te-|lekceważyła swego bezpieczeństwa, 
mu bez poparcia Anglji i Ameryki |żeby nie пера demagogji, która mo 

Zagadnienie bezpieczeństwa, bądź-|że ją w przyszłości sirasznie dużo 
my {ето pewni — pisze Herriot — |kosztawać i żeby nie zapominała. 
Niemcy podporządkują rewizji trak-| Włochy pozostają wrogo wobec niej 
tatów, zachęcają ich zresztą do tegu | usposobione. 
niektórzy Francuzi. rrzyznaję — wała Herriot cal- 
W rym porządku rzeczy pierwszem |kowitą porażkę moich usiłowań zbli- 
zagadnieniem, jakie Niemcy wysuną. |żenia z Włochami. р 
będzie sprawa korytarza polskiego. W xońcu były premjer apeluje da 

Wysiawa Prus Wschodnich, otwar-|uiworzenia we Francji rządu jedno- 
ta w tych dniach w Berlinie pr: lirega i silnego i zbliżenia się z de- 
Hindenburga i wskazująca, jakie cie, makracją anglo-amerykańską. 


JĘZYKI 


Francuski - Angielski - Niemiecki 
Obecnie rozpoczynamy osiatnie kursy w 
tym roku szkolnym. Praktyczne opanowa- 
nie języka, dzięki znakomitej mefndzie za 
pól raku. Nauka 3 razy tygodniowo, wic- 
tzorem. Dogodna i niska opłala. Zapisy w 
Szkole „Linguarum Śchola* Sosnowice, 
ul. Piłsudskiego 18 — między zodz. 5 
wieczor. 


„KRÓL ALBANJI* PRZED 
Axlysią cyrkowy Обо Wilte, kió 
{|1925 pełnił funkcję króla Alban 
ша] swiafu a sobie w procesie, wyi 
wydawcy swoich pamiętników w Rerlini 
Na ilustracji Witte na rozprawie sadowej 
ubrany w malowniczy mundur albański 
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-Krwawa niedziela w Berlinie 


Zbrojne starcia bojówek. — 40 osób rannych. 


BERLIN, 25,1. Podczas niedzielnego 
przemarszu 18.000 uzbrojonych втїпт- 
mowców hiHderowskich doszła do krwa- 
wych starć między komunistami a hitle- 
Towcami. W niedzielę od rana trwały 
bójki i starcia. Naliczona około 40 ran- 
nych, w tem trzech policjantów. Kilka- 
naście osób została ciężko pobitych. 


Na domu Liebknechta, siedzibie cen- 
tralnej komunistów, wywieszono olbrzy 
mią chorągiew koznunistyczną. Тат 
zgromadziła się silma bojówka komuni- 
styczna, którą musiała wypierać policja. 

W dzielnicy poludniowej Berlina ko- 
muniści powznosili barykady. Do bardzo 
krwawego starcia doszło między 1.500 
komunistami a oddziałem policji. Tłum 


parani] urlopowanego policjanta, który 
dał w ewojej obronie 8 strzałów. 
Na jodnej z ulie komuniści rozbili 


beczkę z naftą, polali nią jezdnię i zapa- 
111. Gdzieindziej oblano maszerujące od- 
działy szłurmowe hitlerowców palącą 
Się naflą. W centrum miasta i na peryfe- 
zjach komuniści podejmowali próby de- 
monstracji. Już роса wymałowano na 
domsah Zemsta za Różę Luk- 
scmburg”, .. za Karola Liebknech- 
ła'»-Z okien zwieszały się czarne flagi. 
Do późnego wieczora na placu Buelawa 


i placu Aleksandra gromadziły się tłu- 
my. które policjanci nieustannie rozpra- 
szali przy pomocy pałek gumowych. 


Działalność patroli policyjnych wspoma- 
gal samochód pancerny, krążący po pla- 
eu i sąsiednich ulicach. 


Przemarsz hitlerowców przez pl. Buc- 


towa odbył nię w względnym porządku. | г 


Dzięki zarządzeniom ochronnym policji. 
kióra' bozpruszała tłumy komunistyczne. 
wznoszące okrzyki przeciw policji, i 
śpiewające międzynarodówke, oraz ma- 
nileatutje na grobie Weseela na cmenta- 
tzu Mikołaja przeszły паорбі w epokoju. 

Komuniści nie poprzestali na demon- 
ślracjuch. Zapowiadają oni nrządzenie 
„tygodnia anty ystowskiego". Kontr- 
demonstracje swoje zaczynają we wio- 
тек meelingiem w Luafgartenie. 


BERLIN, 28.1, 0214 гало ukazała się œ 


Zębracy niemieccy 
W SZWAJCARJI. 


BERNO, 25.1. Dzienniki donoszą о 
*zmójającym się nsiannie napływie 
żobryjków niemieckich do Szwajcarji. 
Przekradają się oni przez zieloną grani- 
tę, głównie pod Bazyleą, oraz przez pół- 
поспо - wschodni adcinek graniczny. 
Stwierdzono, że inw la jest planowa 
zorganizowana. Istnieje specjalny wy- 
wiad, kióry zbiera w Szwajcarji adresy 
osób zamożnych i komunikuje је żebra- 
kom przed rozpoczęciem marszruty, 2a- 
lecając im przytem odpowiednie meto- 
dy dla wywoływania litości. Funkcjonu- 
je również specjalna komunikacja auto- 
busowe, która przewozi żebraków, któ- 
rzy zdołali się przedostać do Szwajcarji, 
ad granicy wsłąb kraju. 


Szczegóły zamachu czeskich faszystów 


na koszary wojskowe w Brnie. 


dezwa socjalistyczna, która zapowiada,  haelem „Berlin jest bedzie czerwonym” 
сга niedzielę оаЬей БЕН airneis 
sowe demonstracje komunistyczne pad|wczorajsze m 


Lędzie odpowiedzią na 
acej hitlerowców. 


Na drodze do przesilenia 


rządowego 


PARYŻ, 25.1. Sytuacja wewnętrzna 
Francji szybko dąży w kierunku przesi- 
lenia nsinisterjalnego. Na temat proje- 
któw imameowych istnieje zasadnicza 
niezgoda między rządem a komisją fi- 
nansawą, izby i podobno w łonie samego 
rządu. 

Jeżeli wierzyć „Echo de Paris", ші 
ster wojny. Daladier, energicznie zapro- 
testował przeciwko redukcjom budżetu 
wojennego, oraz osobiście interwenjował 
w komisji wojekowej izby, która uchwa- 
liła jednomyślnie rezolucję przeciwko 


we Francji. 


redukcjom. 

Lautier w „Homme Libro“ pisze, że 
szaleństwem jest obcinać budżet mini- 
steretwa lofnictwa wobec postępów, ja- 

inie żej realizują codziennie 


Tymczasem komisja finansowa, dziala 
jąc pod presją socjalistów, wywróciła do 
góry nogami cały projekt równowagi 
budżetowej rządu. 

Wszystka wskazuje, że dla gabinefu 
Pani Bomcoura nadchodzący tydzień mo- 
że być ostatnim. 


Anglicy atakują Amerykę 
za żądanie parytetu złota. 
LONDYN, 25.1. — Prawie cała pra-]ny Zjednoczone żądać będą od Anglji 


sa londyńska najwidoczniej inspiro- 
wana zgóry występuje dziś mniej lub 
więcej ostro przeciwko zamiarowi 
Ameryki łączenia sprawy rewizji 
dlugów z kwestją złotego parytetu 
nata i асуу celnej. 

„Dail ail“ wyraźnie występuje 
przeciwko koncesjom angielskim w 
zakresie walutowym wzamian za 


ewizję długów. 
LONDYN. 23.1. — Socjalistyczny 
Daily Herald" przepowiada, iż Sta- 


stabilizacji funta. na przeciąg dwóch 
lat, Ameryka początkowa żądała, aby 
Anglja niezwłocznie przywróciła 
parytet złoty, jednakże gubernator 
banzu angielskiego oświadczył, iż 
jest to niemożliwe. Dziennik socjali- 
styczny stwierdza, iż w dyrekcji 
banku angielskiego istnieją różnice 
zdań cod о przywrócenia parytetu 
złota. Jedni dyrektorowie skłonni są 
przyjąć propozycję Ameryki, inni 
są przeciwni. 


Krwawe wybory w Irlandji 


50 rannych na wiecu. 


LONDYN, 25.1. Podczas wiecu wybor- 


Cosgrave, który hył głównym celem 


czego, urządzonega przez рагіје Cosgza- | ataków, był osłaniany przez swych prze- 


ve'a w Trall (hrabstwo Kerry) doszło do|ciwników politycznych, 


krwawego słarcia ze zwolennikami De 
Valery, podczas którego 50 osób odnio- 
sło rany. 

Około 500 zwoleninków De Valery ob- 
rzucilo ciężkiemi kamieniami bojówkę 
partyjną Coagravea, złożoną z byłych 
weteranów z wielkiej wojny. Powstała 
bójka między przeciwnikami polityczne- 
mi. Obrzucono się wzajemnie kamienia- 
mi. W powietrzu fruwały łamane meble, 
puszczono w ruch laski i pięści. 


Wielka bitwa 


LONDYN, 23.1. — Od piątku na 
płaskowzgórzu Gran Chaco pod Ma- 
navą toczy się krwawa bitwa między 
wojskami Boliwii i Paragwajem. 

Jest to największe spotkanie zbroj- 
ne od czasu wybuchu копт о 
Gran Chaco. Straty po obu stronach 
w 

Wojska boliwijskie przeprowadzi- 


PRAGA, 28.1. Sensacyjny napad na ko- | дї zaś rozbroił straż przed głównem wej- 
szary 43 pułku w Brnie zorganizował łściem. Żolnierze, którzy stawili opór, zo- 
znany w Brnie z awaniurniczych wy-|stali rozżbrojeni. Jedynie kilku żołnie- 


stąpień porucznik rezerwy. Kobzinek. 
Poroznmiał się on z faszystami z okolicy 
Brna, zebra! około 50 ludzi i ruszył z ni- 
mi na koszary. W czasie napadu doszła 
do strzelaniny. 5 osób odniosło rany, z 
czego 3 bardzo poważne. Jedna z osób 
ciężko rannych w czasie przewożenia do 
Fzpitala zmarła. 

Olo szczegóły napadu na koszary w 
Brnie: 

Po obezwładnienin straży napastnicy 
opanowali całe koszary i stoczyli 2-go- 
dzinną walkę z przybyłemi na miejsce 
wskutek alarmu oddziałami policji. Do- 
piero po ciężkiej walce udało się policji 
opanować sytnację. 

Napad na koszary odbył się w nastę- 
gujący sposób: Napastnicy podzielili się 
na dwa oddziały, z których jeden prze- 
losta] się przez tylny mur do koszar. dru 


rzom udała się wyskoczyć przez okno. 
Ponieważ druty telefoniczne w okolicy 
koszar były poprzecinane, trudno było 


żołnierzom telefonicznie zawiadomić o 
napadzie. 
"Tymczasem napastnicy, zabrawszy 


broń i amunicję, obsadzili wszystkie ok- 
na na wyższych piętrach koszar, skąd 
zaczęli ostrzełiwać zaalramowaną poli- 
cję. Po 2-godzinnej walce policja zdo- 
była koszary. Aresztowała 40 napastni- 
ków. 

Z zeznań aresztowanych wynika, że 
29-letni porncznik rezerwy Kobzinek, 
który ich namówił do ataku na koszary, 
przywiózł ich dwoma amfobusami do 
Brna, Рой Brnem rozdzielił pomiędzy 
nich broń i oświadczył, że w noty z so- 
boty na niedzielę odbędzie się przewrót 
faszystowski w całei Czechosłowacji, a 


а 2.000 zabitych i rannych. | 


z trudnością 
przedostał się przez walczący Пиш i u- 
сії samochodem. 

Samochody sanitarne zabraly do ezpi- 
tali kiikudziesięcin ludzi, leżących we 
krwi na ziemi. Policja położyła kres na- 
тісіпеј walce, rozdzielając zwaśnionych 
przeciwników pałkami gumowemi, Wie- 
czorem w mieście dochodziło w rozmai- 
tych miejscach do bójek na tle poli- 
tycznem. 


о Gran Haco. 


ły natarcie, wypierając paragwajcz 

ków z ich stanowisk. Oddziały Basi 
gwaju wkrótce po tem ruszyły do 
przeciwnaiarcia. 

Rząd boliwijski ogłasza, iż gotów 
jest przystąpić do rokowań pokojo- 
wych, stawia CE za warunek, 
przyznanie Boliwji swobodnego do- 
stępu до rzeki Paragwaju. 


oni mają opanować Brno. 

Organizator napadu na koszary, por. 
Kobzinek, zdołał zhiec. 

Wiadomość o napadzie na koszary w 
Brnie wywołała w oałej Czechosłowacji 
wielkie wrażemie, choć minister obrony 
narodowej, Bradacz, nie przywiązuje 
do tego wielkiej wagi, tłomacząc napad 
na koszary w Brnie, jako warjactwo kil- 
kudziesięciu zdezorjentówanych ludzi. 
Minister Bradacz zadowolony jest z po- 
siawy żołnierzy i policji, gdyż szybko 
zlikwidowali całe zajść 


е. 
PRAGA, 234. W związkn z niendaną 
próbą dokonania przewrotu faszystow- 


w Bnnie, dokonana domowej re- 
wizji u b. szefa sztabu generalnego i 
przywódcy czeskich Faszystów, generała 
Gajdy. 

Wyniki rewizji nie są bliżej znane. 
Gen. Gajda rzekomo nie nie wiedział o 
zamiarach brneńskich awaniurników i 
nie jest zamieszany w tę aferę. 


Papeu ambasadorem 
<£ W PARYŻU. 
PARYŻ, 254. Tygodnik „Cri du Још“ 
zapewnia, że nominacja Papena na am- 
basadora w Paryżu jest ostatecznie zde- 


-|cydowana. 


Papen utrzymuje przyjazne stosunki 
z byltym ministrem Paul Reynaud i go- 
tów jest wspóipracować w dziele zbliże- 
nia francusko - niemieckiego według pla 
nu, opracowanego przez ambasadora 
Francis Ровсеіа. 


s s.e 
Pogłoski o wojnie 
NA DALEKIM WSCHODZIE. 
RZYM, 25.1. W związku z zaostrze 
niem sytuacji na Dalekim Wschodzie so- 
wieckie władze wojskowe zarządziły po- 
nawng rejestrację rezerwistów. Wszyst- 
kim rezerwietom wręczono kariy mobi- 
bzacyjne nowego typu, przyczem każde. 
go rezerwistę poddawano starannym ba- 
daniom co do pochodzenia socjalnego. 
ае kodaje wydaliła zadzatwy 
arraji czerwonej wszelkie „klasowo ob- 
Се“ elementy, których nozostanie w ar- 
mji czerwonej mogłoby wywołać fer- 

menty polityczne. 

onowna rejestracja rezerwistów wy- 
wołała w Moskwie pogłoski o bliskim 
wybuchu wojny. 


Londyn 
BEZ AUTOBUSÓW. 
LONDYN, 23.1. — Ruch aułobusów 


w Londynie zamarł prawie całkowi- 
сіе. Liczba strajkujących wynosi 14 
tysięcy ludzi. Około 2.000 autobusów 
stoi w garażach i nie wyjechała dziś 
rano na miasto. Tysiące urzędników, 
spieszących do biur, zmnszone są Ко- 
rzystać z kolei podziemnej i tram- 
wajów. 


OC 
Zaspy Śnieżne 
W AUSTRJL 

WIEDEŃ, 23.1. Ruch na kolejach lo 
kalmych jest z powodu zasp śnieżn 
wstrzymany. Na linjach głównych pocią- 
gi nadchodziły wczoraj z dużem opóźnie 
niem. Pociąg warszawski, przychodzący 
do Wiednia przed południem, spóźnił się 
о 50 minut. Pociąg pośpieszny 2 Warsza- 
wy, który dziś rano nadazedl do Wied- 
nia, miał opóźnienie tylko 20-minutowe. 


NA KANWIE. 


SIEROCA DOLA. 


„Do nóg padam Tobie, Panie sędzio z Ша- 
galną prośbą o ralunek. Во ja, biedna sie- 
rola nikogo nie mam na świecie. Przygarnął 
mnie nihy z litości niejaki Sytwester Baran 
i przez 12 lat żył ze mną wrew mojej woli, 
pod groźbą rewolweru. A kiedy uciekłam od 
żbami zastrzelenia 
ńskich, nie mając 
nawet pozwolenia na broń. 

Łzy miał w aczach mlody sekretarz sądu 
grodzkiego, gdy p. sędzia czytał tę pelną 

ólu i lez skargę nicszczęśnej sieroty, skic- 
rowaną da sądu celem pociągnięcia winnego 
do_edpowiedzialności. 

Cala publiczność patrzyła z oburzeniem 
ua nowoczesnego Pochronia z browningiem 
w ręku, wymnszającego miłość. A on sial 
spokojnie oparty a kratki i szatańsko się 
uśmiechał. 

Sędzia polecił przywolać nieszczęsną sie- 
rotkę, aby zaświadczyła raz jeszcze о swo- 
jej poniewierce. 

Gdy weszła, okazało się, że jest o dwie 
głowy wyższa od swego prześladowcy і lie 
czy sobie lat okoła 50. 

— Więc pani żąda ukarania Sylwestra Ba- 
тапа za groźby? 

Odpowiedź jest rewelacyjna: 

'— Ја niczego nie żądam panie sędzio, bo 
myśmy się już pogodzili. 

m sierota ogarnia Pochronia ciepłem spoj- 
rzeniem, niepozhawionem przekory i zalot- 
ności. 

Wszyscy odetchnęli z ulgą. Sekrelarz za- 
czął się. uśmiechać, п sędzia wobec tega a- 
świadczenia postanowił umorzyć Sprawę, 
przediem jednak powiedział: 

No, to bardza dobrze, żeście się pogo 
dzik, podajcie sobie tu przy mnie ręce. 

Sieroła z zapałem wyciąga rączkę do swe- 
go gnehiciela, który ją ściska, lekko bez en- 
fuzjazmu. 

— Więc teraz kiedyście się pogodzih, bę- 
dziecie żyć zgodnie? 

Со to, ta nie. „Pogoda* pogodą, ale żyć 
z nią nie chcę 2а żadną forsę na świecie! Na- 
wet na ulicy będę udawal, że jej nie znam! 

Coś tu nie jest w porządku. Albn p. Syl- 
wester wyszukał sobie nową sieroikę, albo 
też z tym rewolwerem hyla gruba przesada. 

Fakiem jest, że po wyjściu z sądu p. Syl- 
wesfer usiłował bardzo szybko zniknąć м 
flnmie, a gnębiona sierola pędziła za nim, 


wołając: 

— Syiwa, poczekaj chwilę, mam cl cos 
do powiedzenia! 

Ale p. Baran wskoczył da tramwaju i bla- 
gat motorowego a zwiększenie szybkości 


AA wą 
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„KURJER ZACHODNI” wtorek 24 stycznia 1933 roku. 


POLSKA A MAŁA ENTENTA. 


Niedawny zjazd prasowego poro- 
zumienia polsko - czeskiego w War- 
szawie oraz stanowcze i wyraźne je- 
go uchwały w sprawie kampanji re- 
wizyjnej były dowodem, że zarówno 
Polska, jak i Czechosłowacja, a z nią 

aństwa Małej Enienty stoją zdecy- 
dowie na gruncie nienaruszalno- 
{сї traktatów. Dnia 25 grudnia, po 
zjeździe Małej Ententy w Białogro- 
dzie, wypowiedział się w tej samej 
sprawie na lamach „Czeske Slovo“ p. 
min. Benesz, 

Mala Entenla — mówił p. Benesz — jest 
świadoma swej wielkiej siły, obejmując 
trzy państwa, które liczą 50 miljonów mie- 
szkańców i 685 tys. km. kw, kagatych, ma- 
jących wielkie możliwości rozwoju, oraz 
wzrastającą ludność. Zgrupowanie iakie, ma- 
jąc stanowczy plan palityczny, nie da sobie 
narznejć żadnego projektu rewizjonistycz- 
перо... 

Omawiając oświadczenie p. Bene- 
sza na łamach „Revue des Deux Mon- 
des“ znany publicysta francuski p. 
Rene Pinon pisał: 

Trzy państwa Malej Ententy i Polska są 
-meremn filarami Europy środkowej. Na 
łych mocnych kolumnach powinna oprzeć 
się obecnie bardziej niż kiedykolwiek poli. 
lyka francuska, podpierając je ze swej 
strony. Oświadczenia p. Benesza są astrzeże- 
niem nietylko dla państw, głoszących rewi- 
zję traktatów, ale iakże dla naszej prasy 
lewicowej, której część prowadzi kampanję 
na rzecz rewizji, oraz dln niektórych pod- 
mieconych członków rządn Pau! Bonconra, 
którzy tak lekkomyślnie zapędziłi się nu 
równię pochylą rewizji, prowadzącą do roz- 
bicia Europy i da wojny. 

Mamy gorącą nadzieję, że Francja nie 
znajdzie się w bolesnej konieczności wybo- 
ru między polityką stałości europejskiej, a 
przyjaźnią z Wielką Brytanią, na której 
umzystkim Franenzom iak zależy. Pragnie- 
my, hy Anglja na czas zrozumiała, że roz- 
hicie Europy, da której zbudowania przy- 
czyniła się ona wlasną krwią, hyloby zapar- 
ciem się jej własnej sławy i ciosem w jej 
interesy. Nie jesteśmy jednak tego pewni, 
bo opinja publiczna angielska, zamknięta 
w swem wyspiurstwie, niejednokrotnie za- 
późna zdaje sobie sprawę z rzeczywistości 
kontynentalnych.. Od roku 1919 polityka 
brytyjska ponosi poważną część odpowie- 
fzialności za nielad i niestałość europejską... 
Serdeczne porozumienie z Angljął Oczywi- 
Ście. Ale nie aż do przepaści i do samo- 
bójstwa. 

We Włoszech część opinji publicznej wy- 
obraża sobie Małą Entenię jako skierowaną 
przeciw wpływom włoskim. Nie jest tak, a 
raczej nie bylohy, gdyby tząd Mussoliniego 
nie był się wypowiedział rozglośnie za re- 
wizją traktalów. Państwa Małej Ententy nie 
sy dość prostoduszne, aby grać rolę nśmier- 
toncgo w drodze perswazji. 

Rumuński minister sprawiedliwości p. Pa- 
povici mówił w Satu Mare o ośmiu miljonach 
ludzi, których Mała Ententa i Polska prze- 
ciwslawilyby wszysikim dość lekkomyśl- 
nym, by chcieć naruszać granice i łed wpro- 
wadzony tnakiatami. 

Trzeba, aby nareszcie w Londynie i w 
niektórych kołach francuskich zrozumiano, 
że traktaty roku 1919 są nietylko tekstami 
Świczebnemi dla prawników, ale że jest ta 
żywe ciała naradów. 

Słowa te, wyrażające najprostsze i 
c 


Nastroje antysanacyjne rosną. 


Onegdaj w Związku pracowników 
handlowych w Warszawie odbył się 
wiec zwołany przez Unję pracowni- 
ków umysłowych dla zaprotestowa- 
nia przeciwko obniżkom świadczeń 
z Funduszu bezrobocia na rzecz pra- 
towników umysłowych. 

Zebranie — zwłaszcza przez usta 
mówców z poza prezydjum zajęło 
jaknajwyraźniej opozycyjne stano- 
wisko w stosunku do orjentacji за- 
nacy jnej. (2 

arówno prawa obniżki zasiłkow 
dla bezrobotnych pracowników umy- 
słowych jak i zapowiedziana sana- 
cyjna nowela o zabezpieczeniu pra- 
cowników wywołały zdecydowane i 
urzliwe sprzeciwy. 

Poszczególni mówcy z całym na- 
iskiem podkreślali. że polityka sa- 
nacyjnu na terenie ustawodawstwa 
socjalnego jak i w zakresie wyko- 
Qawczym jest wvrazem tendencyj 
Drzamygłowych, 


najdonioślejsze prawdy, 
na czasie. 

W wielu bowiem krajach dotych- 
став nie rozumieją, со oznacza dla 
państw Małej Ententy i Polski kam- 
panja rewizyjna i do <zego ona mo- 
że doprowadzić. W wielu krajach 
jak np. we Włoszech, nie zdają sobie 
dostatecznie eprawy, że hasła rewi- 
zyjne muszą wywołać skupienie się 
państw, w które hasła te są wymie- 
rzone. Jeżeli Rzym niezadowolony 
jest ze skonsolidowania віе ostatnio 
Małej Ententy. jeżeli niepokoją go 
objawy zbliżenia między Polską a 
Małą Enientą, a zwłaszcza międz: 
Polską i Czechosłowacją, to алар 
winien zrozumieć, że fakty te stano- 
wią logiczne następstwo niepohamo- 
wanej kampanji rewizyjnej, таја- 


są bardzo 


lecz 
również 


cej swe źródło w Berlinie, 
wspieranej bezkrytycznie 
przez inne ośrodki. 

Inna rzecz, że gdyby z autoryta- 
ywnej strony polskiej padły wy- 
raźne słowa przestrogi przed głosze- 
niem szaleńczych pomysłów rewizyj- 
nych. gdyby w Europie lepiej rozu- 
miano, że agitacja ta, wobec zdecy- 
dowanej postawy państw atakowa- 
nych, może doprowadzić do wielkiej 
zawieruchy, liczonoby się więcej ze 
słowami, przynajmniej w tych kra- 
jach, które wspierają jedynie kam- 
panję rewizyjną. Dlatego najwyższy 
czas, by mocne uchwały porozumie- 
nia prasowego polsko - czeskiego zo- 
stały obecnie powtórzone ze strony 
oficjalnej. 


JAPOŃSCY FASZYŚCI. 


Faszyzm przemknął i do Japonji. Na ilustracji widzimy grupę faszystów ze szlandarami. 
C a A 


Obywatel nie ma nic do gadania. 


ZAWIKŁANA SYTUACJA W NIEMCZECH — WALKI W CIENIU HINDEN- 


BURGA. — BEZSILNY HITLER. 


Obema sytuacja polityczna w Niem 
czech należy dn niezwykle zawikła- 
nych tak pod wględem ideowym jak 
i personalnym. Ogólnie określić ją 
można w ien sposób, że toczy się wal- 
ka wszysikich przeciw wszystkim, że 
tworzą się najbardziej oczekiwane 
kombinacje personalne. aby rozchwiać 
się w najbliższym czasie, że za kulisa- 
mi, chciwi władzy kandydaci na na- 
stępców, podstawiają nogę chwiłowe- 
mu dzierżyciełowi władzy i że o wszy- 
stkiem decyduje brutalna żądza wla- 
dzy nie licząca się ani z duchem istnie- 
jących instytucyj ani z jakąkolwiek 
а i konsekwencją w hasłach i w 
działaniach. 

Dwie nzeczy wysuwają się na czo- 
ło, o których nie dość się myśli w gma- 
iwanimie intryg, zmian i przesileń. Oto 
o losie republiki niemieckiej przestali 
już od dłuższego czasu ydować re- 

ublikanie i jak się zdaje już się poga- 
КЕП z mało zaszczyłną rolą widzów 
komeniujących wypadki. Ci, którzy 
nie znajdują się na przedzie sce- 
ny ронусше] 1 р еа sobie 
wzajemnie władzę i ochłapy — 
Schleicher, Papen, Hier, Grzegorz 
Strasser, Hindenburg, Bracht, gen. 
Stilpnage!, że ich tylko wymienimy 
— są rezenłantami tendencyj réa- 
kcyjnych, prawicowych, miłarystycz- 
nych. Uśmiechy pod adresem lewico- 
wej widowni — praktykuje ta zwłasz- 
cza gen. Schleicher — nie mają ża- 
dnego praktycznego znaczenia. 
ch parlamentaryzmu został w 
Niemczech radykalnie pogwałcony, a 
sama funkcja wybierania posłów i u- 
chwalamia gabinetom ufności i nieu- 
fności sprowadzona do czczej i nużą- 
cej fonmalmości. Wiadomo. że о wszy- 
stkiem decyduje prezydent i powoła- 
ny przez niego rząd. КЕК zaś ma 
do wyboru, albo akceptować wszyst- 
kie zlecenia rządu i akceptować for- 
malnie, atbo próbować oporu, a wte- 
dy następuje nienchronnie rozwiąza- 
nie parlamentu i nowe wybory. Zaró- 
wno wyborcy jak i wybrani wywłasz- 
czeni zastali z wszelkiezo wnłvwu na 
Јову państwa. 


Treścią wobec tego obecnych gwał- 
(owmych sporów о władzę, których 
część tylko dostaje się do publicznej 
wiadomości, jest konkurencja poszcze- 
gólnych klik i osobistości znajdują- 
cych się w pobliżu prezydenta. Nie- 
wątpliwie z pośród tych wszystkich 


rywali Hitler ma najwi e. oparcie 
w masach — i najmniej realnego 
wpływu, gdyż mie cieszy się zaufa- 
niem Himdenburga, względnie jego 

A] mu 


najbliższego otoczenia i o 
się radzić, O 1 kanclerzy, о ich 
nominacji i ustąpieniach decydował 
do саа a bad 

Kamaryla prezydjalna dąży w 
sób widoczny do tego, aby osłabić i- 
tlera, rozbić jego obóz i łużyć się 
nim dla swoich celów, Tak więc z je- 
dnej strony Schleicher stara się przy- 
ciągnąć Grzegorza Strassera, aby w 
ten sposób albo próbować rozbić na- 
radowycl socjalistów, albo też skłonić 
Hitlera do ustępliwości. Z drugiej 
zmów strony wielki przemysł i jun- 
krzy, niezadowoleni z liberalnych ge- 
stów Schlcichera wobec warsiwy ro- 
botniczej, pragną zpowrolem użyć Hi- 
tlera dla swoich celów. 

Sam wielki Adolf zaś ciska się na 
wszystkie strony i bzyka jak mucha 
w sieci pająka. Na drodze parlemen- 
tarnej nie dojdzie do rządów, gdyż 
nie zdoła zdobyć większości, a zresz- 
tą większość ta nie ma żadnego wpły- 
wu ma bieg wypadków. o iłe nie za- 
tuje woli prezydenta. Na rewo- 
lucję zaś Hitler w swoim czasie ше 

ważył się, a dziś pora jej już prze- 
szła, a organy siły znajdują się w rę- 
ku jego przeciwników. 

О losie Niemiec decydują reakcyj- 
ne i песне а kliki ES z 
sobą i асе się na przemian. Wy- 
borca niemiecki i obywatel stracił 
wpływ ma losy państwa. Powtarza się 
to co było za czasów cesarstwa, oby- 
watel niemiecki może spać. może się 
bawić. może głodować, może grozić 
palcem w bucie. ale a wiecej się nie 
pytają. Taka iest cbecna syiuacja w 
Niemczech. Ё 

1 


2. DNIA. 


ЖЕ 
„ROZWIĄZANY“ OPŁATEK SOKOLI.. 


Kościańska „Gazela Polska“ donosi a 
niezwykłym wypadku, który miał miej- 
ste we wsi Bojanowa Słare w pow, Ko- 
sciańskim. 

W święto Trzech Króli kierownictwa 

iejscowego „Sokała” wezwało młodzież 
do lokalu p. Stępczaka poto, aby ро ой. 
śpiewaniu kolend i i przemówieniu see 
kretarza okr. „Sokoła”, p. P. Kaliszew. 
skiego z Kościana, rozebrać choiukę | 
rozdzielić łakocie i jabłuszka sokolętom 
Gdy oświecono choinkę, młodzież zaśpie- 
wała kolendę, a następnie p. Kaliszewski 
przemówił do młodzieży, wyjaśnił zna- 
<zcnie choinki 1 wzywał sokolęta do m 
łości Boga, ukochania rodziców i Polki 
Przemówienia swego nie mógł jednak 
dokończyć, albowiem na salę wkroczyli 
przodownik połicji państw, p. Jan Bie. 
gala, i rozwiązał pogadankę, uważając 
ją za... zgromadzenie publiczne, pomima 
poinformowania go, że jest to tylko po 
gadanka młodzieży sokolej, zwołanej dla 
wyżej wymienionego celu. „Jest to zgro- 
madzenie publiczne — dowodził przodo- 
wnik — albowiem przemawia na niem 
„obey“ (t. j. sekretarz okr. „Sokoła” od 
klárego p. przodownik zażądał wylegi: 
tymowania się). 

Pogudankę przodownik rozwiązał, m 
Światio па choince pogaszono. 

„Gazeta Polska” zapytuje, czy přzo. 
downik Biegała w Bojanowie Slarem 
nie wie o tem że zebrania osób znanych 
osobiście zwalłującym lub przewodniczą: 
cemu i odbywające się w lokalach, są 
zgromadzeniami niepnblicznemi (art. 18 
ust. a uslawy o zgrom.), oraz, że takie 
zebrania піс wymagają ani zgłoszenia u 
władzy, ani zezwolenia tej władzy, 


+ . 

Sensacyjne aresztowania 

WŚRÓD DZIAŁACZY SANACYJNYCH. 
„uKurjer Poznański* donosi ze Zdan pow, 
Krotoszyńskiego о nowych, sensacyjnych n- 
resztowaniach wśród działaczy sanacy jnyclu 

Nie przebrzmialy jeszcze e głośnej afes 
ry dzialacza „strzeleckie, Jeziornego, КЇб- 
ry zdelraudowal kilka tysięcy złotych na 
szkodę bezrobotnych, a obecnie wyszla na 
jaw nowa atera, której szczegóły trzymane 
są narazie w tajemnicy. Nowa alera przed. 
stawia się w sposób następujący: 

„W dnin 21 ub. m. policja śledcza urzą. 
dziła niespodziewaną rewizję u jednega 2 
czołowych dzialaczy „sanacyjrych* Berka. 
W wyniku rewizji zabrano kilka listów oraz 
aresztowano i odwieziono niezwlocznie da 
więzienia w Ostrowie córkę Berka, Stanie 
slawę. 

Berkówna jest urzędniczką magislralu | 
działaczką miejscowego „Strzelca, W dniu 
11 listopada ub. r. za swoją „działalność? 
zostaln odznaczona jakimś krzyżem. 

tym samym dniu zostal aresziownny 
syn dzierżawcy restauracji dworcowej Ed- 
mund Wełnagórski. Kilka dni później sla- 
ła się wiadomem, że bawiący iu na urlopie 
lotnik Edward Olejniczak zniknął hez śla- 
du, Wreszcie mówiono, że nici calej afery 
prowadzą da Krotoszyna. 

Berkównę zwolniono z więzienia pa 5 ty. 
gadniach. Burmisirz miasla nie przyjął jej 
jnż da pracy. 

Jak stychać, саја la afera znajdzie nieba. 
wem swój epilog w sądzie”. 
= 


FEE 
Akademickie Koła Nankowe 
W SPRAWIE AUTONOMJI. 
Prezydjum ogólnopolskiego Związku 
akademidkich kół naukowych założyła 
stanowczy protest przeciwka rządowemn 
projoktowi ustawy o szkołach akademic- 
kich wnicsionemu do Sejmu. Projekt 
ten zmierzający do ogrumiczenia wolio- 
ści nauki i nauczania znosi uświęconą 
tradycją ашопотје wyższych uczelni o- 
raz samorząd polskiej młodzieży akade- 
mickiej, który zarówno w dawnej Polsce 
niepodległej jak i w Polsce odrodzonej 
był i jest szkołą obywatelskiego wyro- 
bienia dla ksziałącej się w murach wyż- 

szych uczelni młodzieży. 

Prezydjum Związku zwróciło się da 
dyrektorów i profesorów wszystkich 
wyższych uczelni w Polsce z wyrazami 
wdzięczności za zajęcie zdecydowanego 
stanowiska w obronie słusznych praw 
wyższych uczelni zapewniając, że w ak- 
cji tej wysokie Senaty mają za sobą o- 
gół polskiej młodzieży akademickiej. 
Prezydjum Związku stwierdziło, że wnie 
sienie rządowego projekiu uslawy do 
Sejmu przyjęte zostalo przez ogół mla- 
dzieży jako chęć podporządkowania ży 
cia akademickiego władzom administra- 
cyjnym z pominięciem czynnika prafe- 
sorskiego i wywołało nastroje, które by- 
najmniej sprzyjają spokolnei i intem 
sywmej pracy nankowej. 


© „KURJER ZACHODNI” wtorek 2a stycznia 1955 rokn. Nr. ж. 


„DZIERŻYŃSKI -- CZERWONY KAT” 


Niezwykle sensacyjna książką polskiego pisarza. 


Nakładem firmy wydawniczej „Pal- 
ska Zjednoczona” w Warszawie wyszła 
wysoce sensacyjna nowość, książka 300 
stron druka in quarto, smdjum р. t. 
„Dzierżyński — czerwony kat" — pióra 
Bogdana Jaxy-Ronikiera, 


rze, pelnią tam rolę emigrantów-żolnierzy. 
Z drugiej zaś strony tworzą na miejscu go. 
lowe rezerwy dla wzmocnienia w razie po. 
trzeby wojsk linjowych. 
Dopóki na terenach mandżurskich będzie 
dopóly tylko ia forma ko- 
lonizacji będzie mogla {ат istnieć. Jak omgi 
w Ameryce pólnocnej pierwsi osadnicy, tak 
lu osadnicy japońscy będą musieli pozo- 
stawać w stanie ciąglej wojny z inbyleami, 


papierów po Dzierżyńskim więcej przy-|by ukryć starannie przed oczyma socjo- 
nosi szkody rosyjskiemu komunizmowi |logów notaty nieboszczyka. Ronikierowi 
niż choćby najbardziej nawet solidarna | udało się w znacznej mierze podać je w trzymając w jednem ręku lemiesz, w dro- 
blokada Sowietów przez państwa but-lawej monografji do publicznej wiadomo- arah Aczkolwiek dzialalność 
żnuazyjae. Niedarmo Stalin po śmierci|ści, co ma pierwszorzędne znaczenie |kół wojskowych i politycznych Japonji nie 
zbyt pruwdomównego komendanta poli- | Ла każdego myślącego człowieka i nie-|Slabnie ani na chwilę w kierunku wyzyska. 


Pisarz ten badał specjalnie stosunki [єй moskiewskiej i nieubłaganie kryty- | wątpliwie spopularyzuje treść tej ksią- | zy kici w арш}! wieka. 
snwieckic w Rosji i niesamowite życie |cznego kierownika gospodarstwa ludowe | żki szeroko we wszystkich środowiskach. społeczeństwa japońskiego sprawa sko- 
czerwonego kata Rosji, którego pozatem |go w В szewji przezornie polecił, że- lanizowania Mandźurji jest niepopularna. 
znał osobiście. Przez to książka jego 7A- | ишш То też coraz bardziej ugruntowuje się prze: 


A kona, że do skolonizowania Mandźnrji 
z а zużytkować Koreańczyków, których 

isee w Korei zajmą emigranci japońscy, 
jest o wiele łagodniejszy od 

i . Kwe- 

stja tylko, czy Koreańczycy zgodzę się 
chętnie emigrować ze swego krajn i dać się 
zastąpić przez przybyszów w Japonii, 


wiera moc poufnych nieznanych dołąd 
zupełnie światu szczegółów krwiożerczej 
działalności Dzierżyńskiego i przedsta 
wia nam cały szereg autentycznych ma- 
kabrycznych faktów, które w pelni cha- 
rakteryzują ohydny demonizm iego sza- 
lonego fanatyka komnnizmu. Nie pisa- 
no jeszcze o nim nigdzie obszerniej w 
żudmym języku. Nie miała dotąd ludz- 
kość większego okrulnika ol niego i 
prawdopodobnie mieć go nigdy nie bę- 
dzie. Dość powiedzieć, że w ciągu osiat- 
nich swaich 9-ciu laf życia (1917—1926) 
ten człoiwek - potwór potrafił zgładzić 
w Rosji blisko pół miljona ludzi! 

A przecież człowiek len za miadn nie 
potrafił zadeptać karalucha! Był poza 
tem „poetą i umial kochać silniej od in- 
nych. Т ze wszechmiar uwagi godne zja- 
wiska: za młodu Feliks Dzierżyński byl 
bardzo religijny. 

Dąść powiedzieć, że raz, będąc już do- 
taslającym młodzieńcem, wyraził się, że 
„gdyby przekonał się, iż Boga niema, о- 
debrałby sobie życie..* Włedy to zdro- 
dzał najszlachelnie instynkty. Do 
piero później zumiera w nim wiara 
polskość, instynkty једо paczą się najwy 
zaźniej i budzi się stopniowo w zdolnym 
działaczm społecznym zwierz, który tyl: 
złego przyniód! później ludzkości i во- 
bie samemu w czacie swoich rządów w 
Rosji. 

Z życiem Feliksa Dzierżyńskiego nie 
możną nie zapoznać się bliżej, raz ze 
względu na rolę, jaką on odegrał w Ro- 
aji. jemu bowiem zawdzięcza bolszewizm 
swoją trwałość, powtóre, że pobudki du- 
chowa {едо człowieka, јако zagadka psy. 
chologiczna, muszą pociągać każdego 
kto chętnie wnika w zawrotne głębie by- 
tu ludzkiego. 

Monografja, Ronikiera, to próba syn- 
tezy w tym kierunku, który pozwala a- 
doszukiwać się w paychice Dzier 
żyńskiego istotnych pohndek jego zbro- 
dni. Stąd opisy jego zamiłowań i niena- 
wiści, porywów i wybuchów, przybiera- 
ją miejstami heletrystyczne refleksy ipo 
za Dzierżyńskim — działaczem politycz- 
„ nymenkazuje się nam raz po raz prywat- 
ny całowick z krwi i kości, ulegający 
orólmo= ludzkim namiętnońciom jednak 
na swój ровар, 

Różni się on jaskrawo od innych ludzi 
tównie dobrze, kiedy ieroryzuje Rosję, 
tub próbuje odbndawć ją ze zgłiaze 
јак kiedy 2 
jej Nikola 
przakówną. 

W kwiążce Ronikicra w należyty po- 
sób oświeilona jest akcja współpracy 
Dzierżyńskicgo z Leninem, Trockim i 
Stalinem. 
To jedna jako temkt, wystarczyłoby 
do napisania porywającej książki, któ- 
ra odniosłaby zakulisowe życie głów- 
nych kremlowskich dvbktałorów. U Ro- 
nikiera dział ten wiąże віє stopniowo z 
resztą danych o Dzie: źżyńskim. 

Wiemy, że stal on na czele tak zwanej 
Czerrzwyczajki i że ona właświe w jego 
imienin strumieniami przelewała krew 
ludzką. Ale istota samcj Czerezwyczaj- 
ki jest świełw niczaana, w Sowietach mie 
wolno a niej pisać bez osłonek, a ludzie 
poza Rosją nic się o niej konkretnego 
dowiedzieć nie są w stanie. 

Wyjątkowo udało się Ronikierowi u- 
сус rąbka tajemnicy z tej zakonspiro- 
wanej organizacji. jego rewelacje w 
tym względzie irzym uwagę czytel- 
pika w ciąglem napięriu pochłaniania 
się w te szczegóły z zapartym oddechem 
i wypiekami na twarzy. Ale napięte ner- |Lindła. 
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Charakterystyczna prośba 
DO I. PADEREWSKIEGO. 


Charakterystycznym dla naszych 
stosunków obecnych jest fakt, że Pań 
stwowy Instytut Geologiczny, рта- 
gmąc zakupić sejsmograf dla noto- 
wania wstrząsów ziemi, a nie posia- 
dając funduszów, gdyż aparat taki 
kosztuje 30.000 zl., zwrócił się da 
Ignacego Paderewskiego z memorja- 
łem, w którym prosi go o odpowied- 
nią ofiarę. 
C OE г СТ В 


„Osservatore Romano* 


О JEDNYM Z BOHATERÓW 1863 R. 

„Oservatore Romano" poświęciło z та. 
cji 25 rocznicy śmierci dłuższe wąpom- 
nienie jednemu z wybitnych uezestni- 
ków powsiania 1863 r. Józefowi Kali. 
nowskiemu, późni mu członkowi { 
przeorowi zakonm Karmelitów Bosych, 
O. Rafałowi od św. Józefa. Józef Kali- 
nowski, pochodzący z rodziny gorąco ра. 
irjotycznej urodził się w Wilnie 1835 
rokn. Po ukończenin szkoły wojskowej 
w Petersburgu zoeinł zydzielony do 


FLIRT NA PODDASZACH. 
Reprodukcja obrazu znanego malarza humor; Karola Spitzwe, 
(ur. 4.2.1808 w TARA = Ж 
{бөл a 


Prawdziwy Jankiel Bie: 


z „Pana Tadeusza“. szedł do szeregów powstańczych. 
Schwyłany na Litwie przez Мовкаћ 
skazany został na śmierć, którą zamie- 
niono następmie na karę osiedlenia та 
Syberji nad тоска Angarą. Tu stał się 
jak określa go wspomniany artykuł „Ов. 
seryaiore Romano“, „aniołem pocieszy- 
cielem męczenników syberyjskich i apo- 
stołem św. wiary katolickiej". Ро powna« 
cie na zasadzie amnestji do kraju po- 
znał się z kriędzem Czartoryskim, później 
szym Śalezjaninem, Po wejściu do za: 
konu Karmelitów Bosych i ofrzymaniu 
święceń kapłańskich dla wielkiej awej 
pobożności i wysokiej inteligencji obra- 
ny został przeorem Karmelitów w Polsce 
Na tem sianowisku dokonał też żywota, 


| 


Znany badacz archiwaljów mickiewi- 
|czowskicl, Evuzcbjusz Łopaciński, publ 
kuje ciekawe dokamenty, jakie znalaz 
poszukując testamentu ojca Midkiewi- 
cza. Pośród badań archiwalnych przeglą- 
dał p. Łopaciński szereg aktów sądowych 
i w ten sposób natrafił na grubą księgę 
aktykacji sądu ziemskiego z 1812 r. O- 
twarzył ją machinalnie i zauważył wy 
pisane sława: żyd-cymbalista. To zwró- 
cilo jego uwagę na daknmemt, który o 
kazał al sireezćzeniem aki powództwa 
Franciezka Czeczota przeciw księciu Ra- 
dziwiłłowi i dziesiątce szlachty, wył 
czonego za zajazd. 

W skardze tej czytamy, że obwinieni, 
‹ iezCZy, | wziąwszy z sobą żyda cymbalisię, kilka- 
pala się do kochanki swo- | krotnie napadali na folwark Polaże, u- 
owowej, Inb szaleje za Kas-|nrowadzeli bydło, spijali wódkę, pta-|i Zaosie. Jest więc nawet prawdopodo- 
ctwo wyrzynali, a =tających w obronie (ос, Miekiewicz osobiście znał owego 
własności Czeczoła dotkliwie bili. Jankiela. 


Czy japończycy 
skolonizują Mandżurję? 
konkurencja imigrantów chińskich, zniechę- 


саја osadników japońskich do pracy na íe- 
renach mandżurskich. 


Kim był ów żyd-cymbalista? Doc" 
tego Łopaciński ze spisów popłównae 
żydowskiego, obejmujących lata 1790 - - 
85. Okazało się, że w czasie najazdu w 
Połużu karczmę trzyma! żyd Jankiel, žo- 
naty z Gołdą i mający z nią liczne po- 
tomsiwo. Jeśli przypuścić, że Jankiel li- 
czył wówczas lat 30, to w roku 1812 miał 
się już pod sześćdziesiątkę i słusznie mógł 
być nazywany „starym Jankielem*. 

Jest więc prawie pewność, że cymba- 
lista, wspomniany w aktach, Jankiel- 
karczmarz z Połuża i Jankiel z „Pana 
Tadeusza” są jedną i tą samą osobą. Wa- 
Фу argument przemawiający za ią hipo- 
tezą znajduje Łopaciński w położeniu zawsze służąc przykładem gorliwości w 
Połuża, które należało do parafji horo-, wierze i miłosierdziu w stosunku do 
dyskiej, a więc tej, która obejmowała [swych bliźnich. 


веја „wojskową miala. pójść okur 
ió pS а cywilna. Tak przynajmniej жуоћгаѓдіу so- 
Кы EA able EA bie kola, wojskowe, ten proces. Minister woj 
А 5 + Па пу, Araki, oświadczył im: 

teatr działan wojennych, aby zbliska| „Obecnie, gdy u podległość _Mandźurji 
przyjrzeli się temu, co się tam dzie- |zostalą AA przez Taki oficjalnego, jej 
ў SE 6 г je- | п2пап rzez Јаропје, imigracja japońska 
Је. Телеп аны По ch zed do tego kraju będzie jednym z najskutecz- 
mieckich, „Deutsche Allgemeine /е- |njejszych środków i sposobów wzmocnienia 
itung”. wysłał do Chin dobrega znaw | stosunków przyjacielskich z nawopowalsłem 
се siosunków iamiejszych, A. R.|państwem*, 4 6 FA 

W istocie za wojskami japońskiemi po- 
ciągnęły do Mandżurji Нишу drobnych kup- 


wy nie wytrzymałyhy zbyt długo strasz-| Lindt pisze: rów, handlarzy, gejsz — ale chłopów ani 
liwych scen namalowanych w „Dzier- ola polityczne japo zdecydowały | na lekarstwo. ; 
tyńskim” i latwo możnaky posądzać a- |już oddawna, że kolonizacja Mandżurji jest| Chlopi japońscy, kiórym zadawałem py- Z 


BERTI jedynym sposobem rozwiązania problemu |fania, czy chętnie wyemizrawaliby da Mand- 17-LETNIA TORREADORKA 
пота dzichi o „koloryzowanie” gdyby |grzejądnienia Japonji. Ponętna w oczach po- |żurji, odpowiadali: „Је już bedziemy mn-|Senorta Juanita de la Cruz, mająca raptem 
był nie dorzucił do opisów autentyczne- fiyków jenońakich kwaślja fm cieszyła i|sieli cmigrawać, у ау pojechać da Bra: [вц wystąpiła w Madrycie na arenie, 
go materiałn źródłowego a w pierwszym |cieszy się niepopularneścią w kolach kezpo- |zylji, niż do Mandżurji. | ka iorreadarka. w walkach byków. Co kraj 
rzędzie cyłat z pism pozostałych po |średnio zainietesowanych — wśród chlo-| Ministerstwo wojny japońskie nie daje|lo obyczaj W innych krajach byłoby nie 
Dzierżyńskim. Jest ta rewełacja niela- pów japońskich, Próby które podejmowano | jednak za wygraną. Wysyla ono do Man-|do pomyślenia, aby 17 letnia panienka wy- 
zę y 5 w Mandżurji osiedlając rolników japońskich |dżucji rezerwistów, јако osadników przy- | siępowala w roli... pogromczyni byków. А м 
da! Р dk RE wzdłuż linji kolejowej Poludniowo-Mandżu"- | mnsówych. Ludzie ci, poddani dyscyplinie |Hisznanii senoritę Jnanitę obrzucaja.. kwia. 
Ogłoszenie ważniejszych wyciągów zjskiei — zawiodly. Klimat — zhyt surowy — wojskawei uzhraieni jak regularni żołnie. |: tami. 


m. а. 


PREMJERA W TEATRZE. 


„RADOSC KOCHANIA” 


SZTUKA W 4 AKT. L. VERNEUITL:A. 
PRZEKŁAD J. PORASKIEJ. 


Verneuil jest przedstawicielem ra- 
sowego komedjopisarstwa francu- 
skiego. Gdy np. Pagno! („Pan Ta- 
paz , „Handlarze sławy“) wprowadza 
do ieatru francuskiego sztuki о wy- 
тапс} tendencji społecznej, gdy czy- 
ni ze sceny trybunę, z której wygła- 
sza swe cierpkie zdanie о gromadzie 
ludzkiej. to Vernenil, stojąc na prze- 
ciwnym biegunie, interesuje się prze- 
dewszystkiem sercem jednego czlo- 
wieka. wnika w dramat indywidnal- 
ności ludzkiej w zupełnem oderwa- 
niu od bezimiennej, ogromnej masy 
miljonów jednosiek, mogących z ra- 
cji swego wieloglowego byiu rów- 
nież przeżywać swoje dramaty za- 
pewne silniejsze. niż dramat serc 
dwojga zakochanych: Gerarda i 
Torrah. 

lm dalej posuwamy się w gąszcz 
palących i niepokojących zagadnień 
społecznych, iem trudniej nam jest 


pojąć potrzebę kłopotania się czy- 
jemś a паме własnem przeżywa- 
niem miłosnem. Trudno nam jest 


uznać ważność namiętnej, 
wyłącznej, pierwotnej miloś 
rah до Gerarda i jega buntu przeeiw 
tej wyłączności. nie liczącej się ani z 
jego męską ambicją tworzenia, апі z 
sumieniem, nakazującem spełnienie 
poza obowiązsiem miłości również 
innych, jeżeli nie ważniejszych, to 
napewno równie ważnych obowiąz- 
ków. 

Vernenil kończy swą doskonałą 
zresztą sztukę hymnem na <ześć mi- 
łości: nie niema ważniejszego pod 
słońcem nad miłość, dla miłości trze- 
ba poświęcić wszystko: przyjaźń, 
pieniądze, a nawet szczęście innych. 
Sam ukazuje, jak to dla radości ko- 
chania jednych, mnezą drudzy złożyć 
w ofierze własne radości, a mimo to 
pochwala ten sian rzeczy. narażając 
się przez to па posądzenie о nie- 
szczerość w końcowych scenach „Ra- 
dości kochania”. 

Sztukę Vernenil'a grano w teairze 
sosnowieckim ze współudziałem, ba- 
wiącej u nas na gościnnych wystę- 

ach, p. Piaskowskiej, (Іогтаћ). 

Jowcipny, inteligentny djalog ver- 
neuil'owski nabrał dzięki doskonałej 
iaterprel artystki tyle wdzięku. 
że słuchaliśmy często mało ważnych 
scen z prawdziwą przyjemnością. 
W akcie trzecim jest scena rozstawa- 
nia ER z Gerardem. W scenie 
tej p. Piaskowska dała tyle mocnych, 
szczerych akcentów dramatycznych, 
że po opuszczeniu kurtyny publicz- 
ność długo jeszcze oklaskiwała świe- 
tną artystkę. 

Р. Piaskowska znalazła bardzo 
dobrego partnera w sympatycznym i 
utalentowanym p. Wojteckim. Dzię- 
ki tej dobranej parze żaden z subtel- 
nych dowcipów Vernenil'a nie prze- 
padł dla widowni. 

Miłym słaruszkiem, romantykiem 
starej daty, linansującym cudzą mi- 
łość był p. Grudniewski. P. Opolski 
nie czuł się dobrze w roli lirycznega 
amanta. To nie dla niego. 

Dekoracje krvzveowe, 

K. ć—rk. 
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Nasz dział radjeww. 


STEFAN FRENKIEL PRZED MIKROFONEM 

Dnia 25 bm. о godz. 2105 тайјозіасја 
warszawska nadaje recila! znakomitego na- 
szego skrzypka, koncertującego stale zagra- 
nicą i cieszącego się ogólnem uznaniem — 
Sletana Frenkla. W programie zapowiedzia- 
па została mala Suila Rebma, oraz szereg 
utworów wirtuazowykich. 


PROGRAM RADJOWY. 
WTOREK 24 STYCZNIA. 

1150 — Komunikat meteorologiczny. 11.58 
р Sygn! czasu, hejnał z wieży Mariackiej. 
12.0 — Koncert z plyt gramofonowych. 12.10 
~ Komunikat gospodarczy. 1520 — Komu- 
піка metcoralagiczny. 1540 — Komunikat 
państw. mstytniu eksportowego. 5.15 — Ko- 
mumikał gospodarczy. 15.25 — Chwilka loi- 


niczą і przeciwgazowa. 15.50 — Komunikat 
państw. urzędu wychowania fizycznego. 
1535 — „Wśród książek* жузі, prof. Hen- 


сїз. 15.50 — Bajeczki Cioci Пс 
ес. 15.05 — Intermezzo muzyczne. 
1625 — Odczyt dla nanczycieli pi. „Rola 
szkół powszechnych niżej zorganizowanych” 
wygl. о. Marja Dzierzbicka. 


1640 — „Мај-1: 


„KURJER ZACHODNI” worek 24 s 


19,00 — 
chunki z rokiem 1963". 19.15 — Rozmaiio- 
эс. 1905 — Komunikaty 
leljeton muzyczny pt. 
muzyce w таю“ wygl. p. Roman Zrębowicz. 


Pis \Епогали. 
Dr. Olga Ręgorowiczowa: „Pora- 


97906. 19:30 — | na 
„Radjesłuchacze a 


znia 1935 roku. 


2000 — Transmisja muzyki lekkiej z Wice- 
dnia, w przerwie wiadomości sportowe. 
5 — Koncert europ. z Genewy. 22.15 - 


Józef Pilsudski „Wiel- 
— fragment z rze- 
— Muzyka tanecz- 
meieatolagiczny. 


adran» lileracki 
kości, 
слу рі 


Komunikat 
— Muzyka ianeczna. 


ANGIELSKIE MANEWRY LOTNICZE. 


W Anglji odbyły się wielkie manewry lotnicze, 


Na ilustracji widzim: moseeqt naslu- 


wiania na okręcie działa przeciwłotniczego. 


KRONIKA ZAGŁĘBI 


KALENDARZYK. 


24 


Wtorek 


Dziś Nawr. św. Pawla 
Jutro Tymoteusza 

Wschód słońca 7 m. 54. 
Zachód 16 m. 30. 


Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś wyświetlają: 
SOSNOWIEC 
ZAGŁĘBIE: Olimpjada miło: i 
PALACE: Congorilla. 
EDEN: Arsenjnsz Lmpin. 
BĘDZIN 
NOWOŚCI: Romanse cygańskie. 
ŚWIATOWID: Człowick małpa. 
DĄBROWA 
WANDA: Człowiek malpa. 
SEZAM: 
ARS: 
ZAWIERCIE. 


Dr. Jekyll i Mr. Esd> 
Grela Garbo jako An. a Chri 


STELLA: 

ARLEKIN: 
эйе. 

ЕЕ 
X KLASA DLA UPOŚLEDZONYCH 
DZIECŁ Przy szkole im. Promyka w 
Będzinie została od drugiego półrocza 
szkolnego uruchomiona specjalna klasa 
dla dzieci słabo rozwiniętych umysłowo 
i, być może, że z biegiem czasu trzeba 
będzie otworzyć osobną szkołę dla tej 
katagorji dzieci. 

Myśl w założeniu piękna i szlachetna, 
niewiadomo tylko, czy projekt uda się 
utrzymać, w czasach bowiem, kiedy co- 
raz większej ilości dzieci normalnych 
grozi brak miejsca w szkołach, trudno 
wymagać, aby specjelnie iroszczono się 
о naukę dla dzieci mpośledzonych umy- 
slowo. 


X OBSERWACJA 1 PRZEŻYCIA W 
NAUCZANIU GEOGRAFJI. Dnia 25 
b.m. we środę, w Będzinie, w gimnazjum 
żeńskiem p. Replińskiej, о godz. 18. ol- 
będzie się odczyt, który wyzłosi 
bowska z Częstochowy na temai: „Ob- 
serwacja i przeżycia w nauczaniu део- 
grafji. Po odczycie odbędzie się walne 
zebranie członków Zrzeszenia geogra- 
fów. Татта) prosi wszystkich nauczycie- 
li geozrafji o liczne przybycie. 


Х RODZINA POLICYJNA zamierza na 
terenie miasta Sosnowca otwor. yć kurs 
robót ręcznych i w tym celu prosi csoby 
zaimteresowane o przybycie na zebranie. 
które odbędzie się dnia 26 b.m. o godz. 
1730 w świetlicy przy koszarach poli- 
cyjnych w Sosnowen. ul. Piłsudskiego 


Jakn-| 


Teatr Miejski w Sosnowcu 


Dziś we wtorek o godz. 815 wiecz. głośna 
зліпка w 4 akluch L. Verneuil'a p t. „RA- 
DOŚĆ KOCHANIA" z gościanym wysiąpóm 
Janiny Piaskowskiej, świelnej wykonaw 
mi roli Тоттоһ, Utalentowana i fascym 
artystka, zdobyła sobie wstępnym bojem 
teatralną publiczność Sosnowca. Obok жут 
paiycznego gościa znajdnją popis w ralach 
głównych pp. Brzozowika, GGrudniewski, 
Opolski i Wojtecki, tworząc doskonaly en 
samblo. Dyrekcja teatr, pragnąc uprzyslęp- 
nić wszystkim bywaleon teatralnym moż- 
ność ujrzenia nioprzecięfm. widowiska, 
wprowacłza na піс ceny popularne od 49 gr. 
do 249 21. 

Jutro w śrade — „RADOŚĆ KOCHANIA" 

W próbach błyskatliwa komedja w 5 ak- 
iach С. Beylina p.t. „MĄŻ NASZEJ PA 
NIENKT*. 


A b 
Teatr Polski w Katowicach 
PRZEDSTAWIENIE POPULARNE. 

Dzis 24 hm. o godz. %-ej wieczorom 
przedstawienie popularne pa ocenach naj- 
niższych „Omal nie noc poślubna”. 

„KUPIEC WENECKI'. 
już domosiliśmy premjera z niecier- 
pliwością oczekiwanej wiekcpomnej sztuki 
Szekspira „Kupiec Wenecki“, ujrzy światło 
татру teatralnej w środę dnia 235 b.m. о 
godz. 20-е] wieczorem. Realizacja tego pie- 
w ujęciu reżyroskiem p. Bie- 
го, oraz dekoracyjnym art. mala- 
rza p. Węgrzyna hędzie niewątpliwie rewe- 
lacją na scenie teatru polskiego. 

NAJBLIŻSZE PREM]ERY. 

W leatrze polskim wre równocześnie pra- 
ca nad przygotowaniem komedji Perzyń 
skiego „Lekkomyślna siostra“ w reżyserji 
p. Brylińskiego, oraz амла przebojowa 
sziuka „Artyści" w 1eżyserji p. Kochana- 
a 


REPERTUAR. 
Wiorek dnia 24 bm. „Omal nie noc 
poślubna" przed. рортагпе o gedz. 20. 


Środa dnia 25 hm. — „Kupiec wenecki! 

Piątek dnia 27 bw. — „Kupiec wenec] 

Sobota dnia 28 bm. — „Pod zarządem 
przymusowym“. 

Wtorek dnia 51 bm.— „Мос Sylweslrowa”. 

Środa dnia 1 lutego — „Lekkomyślna sio- 
sira“. 


X JASEŁKA W PORĄBCE. Chór ko- 
Ścielny w Porąbce odegrał jaselika, prze- 
znaczając część zysku na „Dom para- 
Нату" w Kazimierzu, oraz dał jedno 
przedstawienie dla bezrobotnych. Całość 
asd'ek wypadła b. dobrze. Р. M. Niedba 
łowi za wystawienie tej imprezy należy 
się wielkie uznanie. Wypada zaznaczyć, 
iż chór kościeny, dzięki dobremu dy- 
rygentowi p. M. Niedbałowi, rozwija się 
świetnie, zdobywając sobie mielką sym- 
patie u miejscowego społeczeństwa. 


y- | wszczęcie starań 


CENNIK 


мэз NASION 


rozsylamy he żądanie 


С. ULRICH 


CENTRALA — WARSZAWA, CEGLANA 11. 
Kok załoścnia 1305. 


вз 


Z posiedzenia zarządu 


1ZBY PRZEMYSŁOWO - HANDLOWEJ 
W SOSNOWCU. 


W dniu 18 stycznia b.r. odbyło się, pod 
przewodnictwem wiceprezesa Капі 
skiego, posiedzenie zarządu, na kiórem 
— po przyjęciu sprawozdania z ważnicj» 
szych prac Izby za czas оф dnia 2 grudnia 
1952 r. do 18 stycznia b.r. — rozpattzono 
sprawę wynagrodzenia rzeczoznaw tów 
zaprzysiężonych Izby z dzialu przemy- 
słu budowlanego. przyczem zarząd wy= 
powiedział cię za opracowaniem iaryfy 
wynagrodzenia dla rzeczoznawców Izby 
wszystkich działów przemysłu względnie 
bundim. Następnie zarząd uchwalił do- 
konać wyboru specjalnej komisji dla 02 
pinjowania spraw przemysłowo - praw- 
nych, w skladzie 2 członków z grona rad- 
ców sekcji przemysłowej oraz 2 — seke 
cji handlowej, z tem, iż przewodniczą- 
cym tejże komisji będzie członek sek- 
cji przemyslowej. 

Z kolei zarząd rozpatrzył wysunięty 
przez sfery radomskie postulat ołmidki 
ceny wody w Radomiu, przyczem wypa- 
al się za zebraniem dodatkowych 
jeszcze w tej mierze małerjałów. 

W wolnych wnioskach r. Rubinlicht 
poruszył sprawę utworzenia specjalnej 
komisji dla zagadnień, związanych z ва- 
morządem ierytorjalnym, który io wnio- 
sek zarząd powierzył biuru Izby do zba- 
damia. 


wie 


W sprawie wykupna 
ŚWIADECTW PRZEMYSŁOWYCH. 


Izba przemysłowo - handlowa zwróci. 
ła się do Związku Izb z wnioskiem o 
w kierunku wydania 
przez Ministersiwo skarbu okólnika, u. 
powaźniającego analogicznie, jak w ro- 
ku ubicgłym, Izby skarbowe По zamie- 
chania wdrażania dochodzeń karnych w 
wypadku, gdy świadectwo przemysłowe 
zostało wykupione w terminie do dnia 1 
lutego лт. Niedotrzymonie bowiem usta 
wowego terminu przez szereg płatników 
nie nastąpiło ze złej woli, lecz braku od- 
powiedniej na ten cel gotówki. 

Ponadto Izba prosila, by Związek w 
wystąpieniu swojem poruszył sprawę 
spisywania protokułów  karmych w: ode 
niesieniu do tych platników, którzy wmie 
ŝli podania i przyznanie im ulgi przy 
wykupnie świadeciwa przemysłowego. 
Spisanie protoknłu pociąga za sobą ię 
konsekwencję, w wypadku nieu- 
względnienia prośby płatnika, może być 
na niego nałożona kara z art. 98 ustawy 
o podatku przemysłowym. Winien on — 
zdaniem Izby — podlegać jedynie obo- 
wiązkowi wyknpna świadectwa wyższej 
kalegorji bez ponoszenia jakichkolwiek 
kar i grzywien. 
X „JASEŁKA*. Aby zasilić пашом o 
kuchnię dożywiania biednych dzieci 
szkolnych, dzięki inicjatywie kierow- 
niezki szkoły nr. 18 na Dębowej Górze p. 
Jadwigi Danielewiczówny, zostały ode- 
grane przez dziatwę szkolną pod reżyse- 
rją nauczycielki tejże szkoły p. Marji 
Kondrackiej „Jasełka“. 70 dzieci biorą- 
cych udział w „Jasełce” wywiązało się 
znakomicie ze swych ról, а uczenica 6-g0 
oddziałn Frania Wąsówna zasłużyła na 
wyróżmienie. To też rodzite darzyli bu- 
rzą oklasków odtwórców. Piękny cel 
przyczymił віє do wypełnienia sali ро 
brzegi, zaś p. J. Danielewiczówna zyska- 
ła sobie niety! ść dzieci, lecz rów. 
nież szacunek i wdzięczność rodzi- 
ców za troskliwą opiekę. 


że 


= 


Rodzice. 
X SAMOBÓJSTWO. Onegdaj powiesił 
się we własnem mieszkaniu w Dańdów- 
ce 27-letni Józef Pawlik. Przyczyna sa- 
mobójstwa nieznana, 


X PODEJRZANY O DOKONANIE NA- 
РАП. Miejscowa policja zatrzymała Sie- 
fama Roszkowskiego, zamieszkałego 
w Bosnowcu, przy ul. Lwowskiej 3, jako 
silnie podejrzanego o dokonanie napadu 
tabumikowego w powiecie Radomskow- 
skim. Roszkowskiego przekazano do dy 
spozycji P. Р. w Brzeźnicy 


„KURJER ZACHODNIE worek 24 stycznia 1933 roku. Nr. 24, 


| SNIEŻK I 


(GRA TOWARZYSKA, KTÓREJ CELEM JEST ZEBRANIE FUNDUSZÓW NA BIEDNYCH TOWARZYSTWA PAŃ 8 TEGO 
А PAULO W SOSNOWCU. зо СЕ 


Przyjmując Śnieżkę od p. Mili Ragalewi-j Przez Sąsiadkę miłą, таспа śni iejcie Шо 
7 1 „ таспа śnieżką uderzony, (Miejcie 1105! 
czowej, odrzucam ją w stronę panów: inż.|Rozdzielam ją na frzy części, kieruj й dość j * , 
Józefa Słohodzińskiego (Grodziec), inž. arch. A) AR Si ры E шене, 


Waclawa Piotrowskiega oraz mar, Tadeusza |Parisk pierwszy w Dyrektora, drugi a biedni polrzehują strawy, 


Siekańskiego. w Prokurenta, iu na miejscu i i ś 
Ў w Milowicach, |robię więc kulę ze śniegu t 
(Załączam 3 zł.) МЕГА CIEPLIŃSKA. |Trzeci w Pana Inspektora, niech każdy j iwel nig w %. Jana Wo аенда 


т nich ратісів, | Misia Mrzygłodzkiego, 


Uderzony śnieżką przez Sz. Р. Wincenty- 
nę Zarzycką odpowiadam: 

Pisać poezji nie będę, gdyż nie stać mię 
ma to, jak również uważam, że „res sacra 
miser — świętą jest rzeczą miłosierdzie"; 
raczej zacytuję tu słowa mojego Nauczy- 
ciela w imieniu którego, jnk chce Sz. P. Za- Е 
rzycka, tak częslo о miłosierdzin każ: Od p. wicedyrektora A. Sokolskiego, 


ы r S + А 7 и а. ii ż i ię i 
„z plogoslawieni milosierni, albowiem oni | Przyjmuję tango 1 śnieżkę z puchu Бюро, GAMY IO ано БЕШ зала WETO TANCZ NR 
ostypią”. у powi rzos biednych — ię 4 ie Ewi í К А 
Dla zwolenników zaś peozji cytuję wier- ger DEPO t ше КУЕН E e ai o LEE Turka. 
sze, ale nie wlasne: 3 zaskoczona jestem mile ią karota. portier CA TG 


т. 5. K. STANKIEWICZ. 


Niech moja Śnieżka wpadnie jek płaszyna 
biała 


„Со dasz ubogim synu mój nić zginie, 
Oddam сі w Śmierci ostatniej soda Js 
Uważam, aby sprawa miłosierdzia należy- 

cie postawiona hyla, polrzebne jest nie је 

dno, ale dwa uderzenia: w serce i kleszeń. 

О la pierwsze uderzenie, którego nie po- 

trafię uczynić, zwracam Się do Źródła mi- 

losierdzia i wolam: 

„Uderz Panie bez odwłoki 
W iwarde serce ludzkich opoki". 
(pieśń) 


Z twarzyczką pogodną, bez troski 
ро P. Dyrekiorstwa Korneckich, gdyż miala | , Tralieni śnieżkami przez państwo Red. | 060021 we mnie śnieżką wujcia Szeligowski, 
Zawsze w Ich sercach poparcie i zrozumienie, |Ąrnoldostwo odrzncamy је w panie: zatie | y Ponieważ Wincenikom polrzebna pelna 
Rzncam wdzięczne „śnieżne, puchowe Malinowska, Irenę Janotową, Gabrjelę Kwa- | ап kulę śnież Кіска, 
kamienie" piszewską — i Panów: inż Mieczysława меат kulę śni Жүл stron. W. Pana 
W okna małżonków inż. Turków, gdyż Wata UL] Warzyckiego i Marcelego осе пире ею AGP Prezesa. 
feiszą tkanie vicis. Какач lą úniogowg,. 
Rozpaczy i nędzy, jak dasz im grosik Panie! | Śnieg jeszcze leży i mrozy trzymają, та. |, 177. 921060 кш пит байге be. 
Mam wrażenie, że Śnieżka moja zablądzi |my więc nadzicję, że nasze Śnieżki, jakkol- к Golęliawskieka oraz zniyczsm zl. 3, 
do Pann|wiek spóźnione, zdążą być jeszcze w porę WACŁAW TOMCZAK. 
APRA O Czechowicza, choć nie jestem Mu znana. | odrzneone. 
$ rzucam Å 1 , 5 si Śnieżki” Dok 
С E E AET zywam na bój „Śnieżki р ект HELENA 1 WITOLD MALINOWCY. 
dko wyczerpie, ale we wszystkich miesz. | Dobrego ojca, węża (wdawca_ slomianego). | (7a!aczzmy 10 22). Г 
kańców Sosnawca, Pogoni, Sielea Starego i|4 zl. 'ANISŁAWA DĄDROWSKA. К — nem hyla na biednych kilku złotych danie. 
Nowego. którzy czułe mają serce na nędzę Ksiądz Jankowski, zacna Dusza, Dziś, gdy z kryzysem człowiek ma udrękę. 
ludzką i których stać, juź nie na dziesiątki Szlachefnością swą mnie wzrusza, Z bryndzą już chodzę „za pan brat* pod 
złotych, ale na алы Өр кы ZĘ w postaci Gnieżnej kuli — Р 2%. теке, 
KŚ. 7. л i Myśl sobie... Niech „wybuli«.. Lecz nie chcąc dać poznać, źe ze mną jest 
Skladam złotych dziesięć (10), z tego na Uluhione znikła pora, golizna iake 
Caritas 5 71. і na Tow. św. Wine. a Раша Ludzi gnębi jakaś zmora, mych 
w Pogoni 5 zl. Rowiem przyszła chłodna zima, Inego zlolaką! 
Ce szej Ney aile es: m Gy nowej 
Тес niec! тв? ula śnieżna, ronę pp. Marji 
Gdzie атов Gazie Šazonlawej i Clechowskiej "тазе 
е]еп!, Maści Pan Reykowski zie mieszkają, wiecieł 
Rnszy kabzą w obfitości... W Mysłowicach, tuż przy „Nowym Świecie”. 


Skladamy zl. 20 Stanislawowstwo KRAUPE. ALEKSANDER CHUDZYŃSKI. 


Dziękując Panu Gaikowi za śnieżkę — 
jadę dalej, 
„Przed kryzysem, mój Szan. Panie, niefrud- 


Na wezwanie miłej mej dawnej znaja- 
mej p. Łukowskiej 
ja skromna atenotypistka Janina Dąbrowska 
7e słynnej w Polsce i zagranicą Fabryki 
Rur Hulczyńskiego 
Rzucam kulkę śnieżną w p. Dyrektora Ja- 
xnezańskiego, 
A że p. Dyrektor chodzi zawsze w parze, 
Drugą kulkę śnieżną w zacną p. Jaguczań- 
ską mierzę. 
W fabryce naszej Panów, co niemiara, 
Więc biję w nich kolkami, aż idzie para! (to 
NE > Дас tę rymu) A] { k 7 
więc w inżynierów Sosnowskiego i jego i кил eż ajniespodziewaniej śnieżką uderzony 
prtyjacieła pana Cięhockiego, [гга Узату} fal БИЙКЕ р |Przez wszystkich w Zagięhin znaneź 
A potem przedewszystkiem w dzielnezo nar-|z Dąbrowy złożył zł. 5. Siarczystego dowelpnisia (cosławo to dowcip) 
SER TO odefisai€ Е „ €larza аети Dom. ZARA m — Juliana Шке: ко, 
ak а pięknie mu w tym sporcie sekundnującego| Snieżkę, rzucon z Michaeli ięc zwracam mu śnieżna kulę 
1 dale przekaz inżyni ў сера prier д веома, = i 2 
тте а, анаа datek! inżyniera Sobolewskiego, |werwą „mlodzieńczą” odbijam w kierunku |7 wdzięczności ze przyląnuł do mnie tak 


А No i naturalnie w prezesa inwalidów, prze- 6 ry i A a спе, 
Gdyż znam nędzę malych dziatek. | praszam Powstańców, (zawsze się mle (U fad Kędzierskiega i Bijaslewicza; załą 


Przesylam, z giestem, na bied 


Kolakowscy Edwardowie, 
Zamieszkali aż w Dąbrowie; 
Mała doktorowa za męża się chown. 
Ale nie pomoże, nawel Święty Boże. 
Muszą w śnieżki grać, 
Na biednych сой dać. 

@ AA DR. z ROA 5 
n popelnienie tego wiersza ofiarnję zł. 2 

na Ta. św. Wincentego a Paulo). 8 


A choć mnie iilantropem darzy, 


7 ) i lotych pięć. A 2 Е - 

Niedola starszej młodzieży, Kalkookiegoli | ZYC Co, ani mnie ziębi, ani par 

Takte mi na sercu leży, A wiecie Państwo dlaczego w wyżej wy- Е KRASNODĘBSKI. Jednak, że cel SEM W окул, 
Wiec fraliam kulą Śniegową mienionych mierzę, ==> ylka 3 złote dać торе na biednych. 


W Przelożnie: Siwikawą i Danielewiczową.|Bo w ich szlachetne i czułe na niedolę] „Ја rymów nie dobieram — i wierszy nle|A następnie rzucam śnieżkę do 
Dyrektorzy szkół Średnich też się nie ludzką serca wierzę! |<klndam*, bo nie umiem i dlatego niepoety-|Pp. W. Tomeznków, p. Wael Klausowej, 
obronią| ZI. 1— puun i proszę a umieszezeule, | cznie zew na śnieżkę, rzuconą wpraw- | Do p. Anny Nowakawskiej i prof. p. Marji 


Przed śnicżynck wnikliwych фон сЕҢ A SAL SKIN ych SEA RZE FEB w|ną rączką Р. Marji Dmochowskiej. Araszkiewiczowcj. 
ganin: | le! а mnie nadzwycza s; аїустт; i R н 
А więc mili panowie, zacni Dyski yczaj sympatycznym] Skladam skromny datek na biednych, а E. LWOWSKI. 


о piśmie. i śni. спін ż 
Ne bakiy © Wastaliarę uaskiedotę złoży. Z poważawiem J. DĄBROWSKA. || аны тапу wielką беге 


Ву zań przykra nie było Panom Inspektarom „Co dasz ubogim, synu mój, nic zginie. 


$ z В i Pogoń, Ў - $ 
komka О ыа, ци, аа =" 
J do Nich тоја Śnieżka, hen, z Pogoni ect A w „Zachodnim“ _ sąsiadów: Ks. Prala Pędzicha, Р. M-ra Zic-|W zanadrzu Śnieżki nie chowa, 
Prosząc a дию КУ ане A EW Tea tal Т smig Ta оне р Dyr. Mroczkiewicza, p. Ber-|Lecz ją rzuca w Prezesa Okręg 
dyrektorka seminarium żeńskiego. p асер выл? madzikiewieza p. kier Базанашекои Pana |. Boxe Starostę Będzi 


u że była w iej śnieżkowej zabawie mo-|W Prezcza Garnizonu p. Е, Wi 
wa a brydżu i szlemach (у. piękny wiersz | Rzucona kula drogi nie wybiern, 
z тушет: poema—szlema), więc do śnież-| Więc irafia w Si. Insirukfora p. Jaroszew- 


21. 10 (dziesięć złotych). Więc w padzięce za ię pamici 
Dar na biednych wnoszę 


Vderzann staro-sielecką śnieżką p. Slrze- 1 Doktora Krogulskicza 


r i: ' Р kawej zahawy і skladek pociągam znanych skiego 
ын Ө alone D: АШ, Бш. О .wspóludział proszę. _ Кане аара | preferanalsiów: p. rel. је т w dzielna Straż Ogniowa бету Iiulezyń- 

o wd ECA: EEG ZE rzykowskiego i ke. prelekla Rubika, p. dr. skiego, 
Тала Śmurzyńskiejt JA PORCZYŃSK Więc Dokłarku: oplat śnieżkę Blinstruba i p. radcę Janika, Sledemdziesiąt pięć. złotych  Wintenikam 


składamy, 
Za mocne uderzenie bardzo przepraszamy. 


OCHOTNICZA STRAŻ OGNIOWA 
GWAĄARECTWA „IIR. RENARD". 


Śnieżka odrzucona 

drogi nie zmyłiła 

i choć „kryzysowa“ 

w sedno nfrafila. 

Śnieżna kulka szuka innych 
tych, ca mają dobrą markę, 
Już wybiegła 10 złotych 
rzueanych przez „Warszawiankę 
Śnieżka dąży tam, gdzie Кача 
tralila więc w p. Rómasn, 
szukając kogoś hojnego, 
znalazla radcę Kryłoszańskicgo, 
i wreszcie bardzo milego, 
znanego z dohroci p. Sawniskiega, 


10 zł, składa „WARSZAWIANKA“, 


Tę dla biednych dzieci. 


ADAM KAZIMIERZ BILIK. 
2. JADWIGA STAN 


TEWICZOWA. | —= 


Kiedy górnik z blaskiem zórz 
ilo sz {а rankiem mknie, 
na ceł Wincentek z wyższych ул 
śmieżkami wkolo rżnie. 
Bama kieruję tolem kul, 
trafiam w górników lud, 
bn qhać z mazurskich przyszłam pół, 
pieronów kocham ród. 

Trafiona z Sosnowca, biję śnieżką w рр. 
inż, Ё. Frycza, inż. В. Krupińskiego, inż. J. 
Wilamborskiego i wpłacam 5 zl. na Stow. 


Winqeniek w Niwee, 
І. URBANOWA. 


Śnicżną kulą panny fanki 
Ugodzana w samo serce А | 
ściągam z góry swoje sanki, I 
Które byly w poniewierce, 
jkladam na nie поме kule 
Т posylam dalej razy — 
Choć celować słabo umiem, 
Wszak nie hędą to pokazy. 
Rzut wymierzam w Jasięt), w Учаар) 
W Tadzięż), w Romciaż) (б z podwórka) 
J w Tereskęs). w Wajtka5), w Каб), 
Со la aż do bloków zmyka. 
Lecz, żeby się nie gniewali, 
Złotych kilka dla biedniejszych 
Że skarbonki skladam w dani — 
A Wy &піе кі ślijcie dalej! 

ELIZKA SOBOLEWSKA. 
Objaśnienia: 1) кие, 2) Nowacka, 
3) Górski, 4) Świeżawska, 5) Zielinski. 6) 
Krawczyk. 

Składam zł. 5 (pięć). 


Od słarszego Zajgtera Pana 
Dostalam Śnieżką z samego rana, 
Która, że to moeną byla, 
Prosta w mą kieszeń uderzyła, 
Tłumacząc віє w swej niewinności, 
Фе robi ta dla biednych z miłości. 
Obdarzona 5-cin złotówkami Śnieżka bialn. 
Nie zatrzymując się dlużej, dalej poleciala, 
By na moje uprzejme жеше а 
siłą 


Uderzyć w sympatyczną irójkę miłą: 
Р. II. Chaczajównę, р. Т. Knapika 

1 р. Guczową, 
Bo wiem, że każde z Nich złoży dań morową 


i dla ludzki: iedoli, Śniegu ч śnieg na sniegu, 
кылк салышу а мок | таар" 
$ ES к К WA. arlystka filmowa — ulubienica publiczności 


Człek nicjeden, palrząc na to, 
— Шеһу ia bylo śnleżek. 


Nr, 24, „.KURJER ZACHODNE worek 24 stycznia 1955 roku. т. 
Sian. Zielezińska 


jn i Wiesław Ray- 
azimierz Ostrowski 


— 5 zł, p. Edmund Lwowski — 3 zl.. p. Nela 
Cieplińska — 5 zł, „Warzawianka” 
Pirszlowa — 5 zł, p. Stan. Za 


Maruszewski — 5 zł, 
„p. Konsianej 


my, lekarz powiatowy dr. Riedel wydał 

z bezwzględny zakaz używania 1019 z до. 

гы Р аш ус што. wa -— 5 zł, Marci. [ów i zlinianek. W wyjątkowych razach 

p. SŁ Kraupowie — 20 zl..|nek Sirokowski — 3 zl, p. Bijasiewiczawa|lód naturalny i to po uprzedniem zba- 

wska — 2 zł, p. Janina Stra-|— 3 21. p. Juljsrowa Krawczykowa — 5 zł. | danim wody, może być używany do све 

czyńska — 10 zł, Aleksander  Chu-|Straż Požarna, Ochotn. „Hr. Renard Тер na ania N A 

oppor к, атар Раны А н lodu naturalnego do chłodzenia środków 

zł, p. Marja Gruszczyń | ТАЗ” — 5 zł. (pięć) i na T-wa św. Wincen-| żywności, wyrobn lodów, chłodzenia na- 

ska — 2 zi, Dr. Faliński — 5 zl p. Antowi|tega a Paulo w Pogoni _ 52]. (pięć). poi i t p. celów jest bezwzględnie zaka- 

Albiński — 5 zla p. Świętochow 7 AD ЧА ТУО SW. WINCENTEGO A PAULO | zane, 

Jasia Dankowska — 50 gr, p. Wieczor СЕ: p. M. Doborzyńska — zł. 5 (pięć), 5 т Е 

wicz — 6 Emilja eA а zi p. J. Urbanowa — zł. 3 (pięć). „ Sądzić należy, iż celowy zakaz odnie. 

sie pożądany skutek i zwyczaj używania 

wstrętnego lodu, w którym niejednokrot 

nie znajdywano przy użyciu kości lub 


kawałki skór potopionych zwierząt, znik 
nie wreszcie i na naszym terenie. 


Odszczurzanie miast 


NIEWŁAŚCIWE ZARZĄDZENIE 
KOMISARZY. 


Przeprowadzaną w różnych miejsco- 
wościach akcję tępienia szczurów usku- 
teczninno zwykle w miesiącach wiosen- 
nych, kiegy w polu brak jest jeszcze po- 
żywienia, a śpichrze, składy i piwnice o- 
próżnione są już z magazynowanych 
јат na okres zimy środków żywności. 
Dodać trzeba, iż przed przeproawadze- 
niem odszczurzania czyści się gruntow- 
nie śmietniki i ustępy, aby gryzoni poz- 
bawić wszelkiego pożywienia. Tymcza- 
sem z niewiadomych bliżej powodów 
dwa komisaryczne miasta w Zagłębiu, t.j. 
Będzin i Czeladź, postanowiły tępienie 
szczurów przeprowadzić w zimie, wyda- 
jąc stosowne zarządzenia. Aliści Indność 
tych miast, wychodząc z założenia, iż ak- 
cja taka w okresie zimowym jest bezce- 
lowa i narażająca mieszkańców na po- 
ważny, a zbędny wydatek, do zarządze- 
nia władz komisarycznych się nie zasto- 
sowała, a jednocześnie postanowiono 
zwrócić się ze skargą do władz nadzor- 
czych na postępowanie tymczasowych 
kierowników tych miast, którzy „zalece- 
nia" władz zwierzchnich interpretują 
jako nakaz, grożąc opornym karami. 

Ponieważ stosowane dotychczas środki 
do dępienia szczurów nie są należycie 
wypróbowane i przeważnie bezskutecz- 
ne, mieczkańcy domagają się od władz 
komisarycznych gwarancji co dọ sku- 
teczności danego Środka, lub też prze- 
prowadzenia prób najpierw.. w Magi- 
Mratach. 

Jak widać, władze komisaryczne tych 
miast nawet tak błahej sprawy nie wmia- 
ły odpowiednio załatwić, wywołując no- 
wą falę rozgoryczenia. 


Błędna polityka podatkowa 
miast w woj. Kieleckiem. 
Izba przemysłowo-handlowa w So-|danem. ZE SPORTU. 


snowcu zwróciła się do magistratów| <lelem ułatwienia magistratom zo-|WALNE ZEBRANIE KLUBU MOTOCY. 
miast Będzina, Częstochowy, Dąbro-|rjeniowania się w szczegółach powyż|KLOWEGO ZAGŁĘBIA DĄBROWSKIEGO 
wy Górniczej, Kielc i Radomia z me-|szego zagadnienia, Izba proponowała ‚Ж SOSNOWCU. 

morjałem, w kiórym, stwierdzając|utworzenie przy magistratach spe- AŻ CEC odbyło się roczna 
szczegółowo szkodliwość podatku ła-|<jalnych komisyj, złożonych z przed орыш е: E pc MZ 
dunkowego, wskazała na konieczność |stawicieli magistratu i sfer gospodar: |brania powolani byli pr Flisk EAC. 
rewizji stawek podatku ładunkowe-|czych. które zajęłyby się przygoto- ļdniczący, Г. Bendych i Т. Zabloci e50% 
go w k'erunku ich obniżenia. Wyso-|waniem materjałów i opracowaniem |10Уіе 1 F. Bem, sekretarz, Obrady byly 
ie bowiem stawki podatku ładunko-|wniosków. Таха komisja została już [кечпес BEE z kę AE 
wego powodują ucieczkę szeregu to-|utworzona przy Magistraacie m. Ѕо- | zarządu gospodarcze, kasowe. odd TNR 
warów od przewozów kolejowych do|snowca i praca jej dostarczy obszer |rystyczne oraz zaiwicrdzilo projekt budzeiu 
trakcji kołowej furmankami lub sa-|nego materjału w tej sprawie. na 1957 rok. Na wniosek komisji rewizyjne} 
mochodami, powodując w ten sposób| Równocześnie Izba zwróciła się w дуаны хаав рош 
straty nietylko dla kolei, ale także аа а. 
i dla samorządów. Ponadto w wielu s dzenia się dużej ilości zaleglych składek 
wypadkach wysokie stawki padatku|nie magistratów wymienionych wy- саа dochodzących do 1200 zł. 
podrażają niektóre artykuły, zwłasz- |żej miast do utworzenia takich ko-|* EAZA дану, SOMA 
cza pierwszej potrzeby, со z wielu |misyj. Eora ma Дас арк ez ст 
względów jesi zjawiskiem niepożą- lować, Na rok bieżący ustalono wysdkość 
składki w kwocie zl. 2 miesięcznie i wpi a- 
wego dla nowowstępujących członków 7l. 4. 
Uchwałono wiele zmian w statucie klubu. Da 


Kierownik, Legjonowa” Dzierzawski кйш: 


osadzony w więzieniu. 


Fałszywy bilon Według wszelkiego prawdopodobień- | wszysko to, jakaś nie wiele obchodziło | pei, pp. Wi Halicki (przewodniczacy) ОЙ 
W STRZEMIESZYCACH. stwa sprawa głośnych nadużyć w apó|- | postanowił jednak zmienić teren i prze- | komisji wsjękowej, pp. kpt. K, Piolrowzki, 
W сейн ЫА зо wb jeszycach |21111 budowlano - mieszkaniowej „Le- | się do Zakopanego, gdzie dzierża- |W. Mastoń i W. Rzepkiewicz. Do komisji 
a piara w кыгепмету^ gjonowo* w Dąbrowie znajdzie wkrót- jakiś penajonat. ek DOSŁ : R. Friedrichsdorit (prze 
ce należyte oświetlenie i wyjaśmienie|j Paniewać na stanowisko kierownika wodniczący), К. Piotrawski i A. Baran. 
przez sądem, jak się bowiem dowiaduje- | „Legjonowa" polecało p. Dzierżawskie- |В. В. Е. V. o AP K, & 
z Я ы « |my, kierownik „Legjonowa” i gorliwy | ро kilku wybitnych działaczy sanacyj- ER ZARA s 
dzanie Ка СА ы BIE sanator p. Feliks Dzierżawski został 2 | nych, może p. Dzierżawski liczył na to, засан ае AS w ORA 
m obieg ж-з ЖЫ BEM z ER polecenia sędziego Śledczego osadzony | е i nadal znajdzie u nich pomoc, tym- | tamt, torze rozegrali с ady 
BR AE "Biała i dzjetnia Wandę w więzieniu śledczem w Sosnowcu. Przy | czasem stało cię inaczej i p. kierownik | strzostwo z tami, klubem „B. В. Е. Ӯ. 
Biala K. ҮШ: е lalar БЕК А! sposobności trzeba przypomnieć, iż ро | został wezwany do sędziego śledczego w | nym z najsilniejszych zespołów Śląsku 
кич Bęza. idl татса ka 129- | ujawnieniu gospodarki p. Dzierżawskie- | Sosnowcu, Który po przesłuchaniu p.|vsza i druga kale ECP wad 
mano w niedzielę, a wczaraj przekazano |. w „Legjonowie” z miejsca go usunię- | Dzierżawskiego osadził go w więzieniu |р, b oeza 8. Т, Т 2 bramki 1 
ich do dyspozycji władz sądowych т 5 3 "atka b. gracza 8, „ 2 bramki 
Pisy załeż mit л куты U to i wystosowano przeciwiko niemu skär- 
uaście sztuk fałsyfikatów. zę do prokuratora. Р. Dzierżawskiego 


рр.: Halicki (przewodniczący). ЇЇ, 


ukazały się w obiegn fałszywe monety 
jednozłolowe i 60-groszowe. 
Przeprowadzone przez policję docha- 


śledczem, gdzie prawdopodobnie będzie | ny" swą gra mile rozczarował, gdy. 
k 


rzebywał do rawy sądowej. no mu klęskę do 8:0, 
Е ана „Policyjny K. 8.“ Sosnowiec w nadchodzą: 
cy czwartek dnia 26 bm. о godz. 19 urządza 


WI 1 sicbie na sladionie w Sosnowcu zawody 
Stracenie ы - hokejowe A a js А 
ОРМАҒВСО a | ki. Ва, О. Z. Н. L „Policyjny” wystąpi 
ZWYR: MORDERCY. z Wójcikiem na obronie i Adamsiim W 
Obszernie w swoim czasie pisaliśmy һтатге. 
о dwóch роітотпусћ zbrodniach dezer- „POLICYJNY К. S.* KATOWICE — 
tera Jana Kosiorka, szeregowca 44 p. р. | Ў „POLICYJNY К. $.“ SOSNOWIEC (8: 4). 
Po zdezertowaniu z wojska Kosiorek ; | AE кисе б R ч 
i i i ŻO= а 080703 sali kina „Nawości* odbyly się z у a 
RE AE н Багата SR małżon serskie między „Policyjny К. S.“ Katowice 
/r6blów. w Myslowicach. А w pierwszym skladzie, a „Policyjny К. S.” 
Nawiązawszy bliższe stosunki z Wró- Sosnowiec. Sola na zawody nie bardzo odpa- 
blową, Kosiorek zamordował jej męża ziada z uwagi na brak miejsca na ting, 
nad Przemszą, a zwłoki wrzucił do wody. 


w 
j 4 s wskutek czego i wałki mie mogly być nale- 
Po zbrodni Kosiorek uciekł do War-| {f Ж > METRY à EA życie rozwinięte. W ringu sędziown| р, 


` bota z Rudy. Punklowali pp. Wendo i Kas 
szawy i tu chciał zdobyć dokumenty na ata? mea LUC EA шы, 


inne nazwisko. W: tym celu namówił awe- | [ff ү ^ RÓ 27 » : W wadze muszej: Domański — Nowakow. 
Бо przyjaciela Но ЧА nżaky оао : A > т ý ana) |ski лке. К OW mc Ко, 

i č 5 Р A $ * - “ k uciej: Jastrzębski — Cichy (Katowice) 0 
nim pojechał na Śląsk. Jechali pocią- КО, w I randzie, Piórkawej: Daittowica 
giem (owarawym „na gapę". Gdy pociąg 


« ч — Nebel (Katowice)) 1:1 walka szybka bly- 
był w biegu, Kosiorek łomem żelaznym skotliwa. Dziurowicz wykazał duże walory 
ydezzył Foks w głowę," zabijaja ко m таа шы 
na miejsen, poczem przebral się w jego ч 1: SĘ У 


1:1. Maluszczyk nie zdałał osiągnąć zwycię- 


ubranie oraz ubrał dokumenty. ув. Kasiński slale w ofenzywie, jednak 


Zwłoki Hołosta znaleziono w próżnej 2 ; j ы: oma. Maliszczyk. те) punkty w dołońzywie. 
maglarse na stacji w Dąbrowie. W kilka p А тра 5 alka ostra szybka, rzadko na ringach oglą 
ni później: zmowie SAMAA келн ОГ | Е аА 


в А s kąd rutynę. Średniej: Banach — Kowoi (Kata- 
Sąd wojskowy w pierwszej instancji w wicej. Kowol lepiej rozwinięty wygrał na 


Krakowie skazał go na rozstrzelanie, a ABY LATEM MOŻNA SIĘ OCHŁADZAĆ... REM ате (gorące A pi: 
ўчуў { i к Г é ób szt - Taniej j koszt dy fabrykuj icznościj. Pierwsze dwie rundy należą dn 
abc ааз ол күүс iw (ТӨ шома ауада с еро AE EA US Się? ue MY EBY Mods ко Banacha, w ostatniej wskutek pochyłości 
Ponieważ Prezydent Ropiilej аА ЕНА 
Drośbę о ułaskawienie, Kosiorek został 


no, со sędzia zaliczył na jego niekorzyść. 
в 
а атала d 7, ł b ce) wygrywa wysoko na punkty. Garetecki, 
оныту w Krakowie Sprawa lodu w Zagłębiu. КЕПКЕ КЕТШ 
z uwagi na szczupłość ringu. Ogólny wynik 
= А za zaszczyt dla początkującej sekcj 
naci w, „TJ skiej Р. K. S. Sosnowiec, Publiczn 
l pci z letni jest w Zagłębiu niesłychanie pro- j| mieć jakiekolwiek zastosowanie. U nas |sirzostwach rzadko się ogląda, ca podkreśli- 
OWA AA се: sta. Wychodząc widocznie z założenia, iż |takimi „drobiazgami“ ше miał się kto|li i sędziowi. 
Ks. Raczyńskiego) — 50 zł. (pięćdziesiąt. [| Talny. czerpie go się z dołów i glinianek, | wano bezpośrednio ludności zanieczy- KIEPSKI INTERES. 
NA DOM SIEROT (przy T-wie Dobr. Żyd.) |w których normalnie topione są psy. ko- |zczonym lodem, to po roztopieniu był| W Londynie założono towarzystwa, kió 
NA T-W dzaja ойра И ЕСИ nych. W sprawie tej zabieraliśmy kilka. |żądnych napiwków. Komiwojażera Foxa z 
(pięćdziesiąt). J sz. д rych. W sp e tej zabieraliśmy kil Е EA 
jA T-WO ŚW. WINCENTEGO A PAULO | aoaia {а w innych PEEN A kroinie głos, lecz bezskutecznie, gdyż Aberdeen namawiano, aby zosial również 
zabawa w Śnieżki) złożyły nasiępujące| dawno już została odpowiednio uregulo- — A ile wynosi roczna składka? 4. 
: ili tę у. т pp 5 A 5 ? — pyła. 
азову: Dr. Bilik — з zł, р. Eliza Sobolew- wana i np. w dzielnicach zachodnich ni- R > z sprawę azkodliwo- | — Dwa szylingi, panie Fox. 7 
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пари 


Półciężkiej: Garstecki — Wrazidło (Katowi- 
POKWITOWANIE OFIAR Zakaz używania lodu z glinianek. ER ZE DC 
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1 Е н szłanki: Е 
odpowiednie władze miały widocznie ET PROCE 
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komuby na myśl nie przyszło, iż lód po- — To kiepski dla mnie interes; zdaje m 
rzystny zwrot, gdyż. jak się dowiaduje- 


Kronika Zawiercia. 


X DOROCZNE ZEBRANIE ZWIĄZKU 
ZAW. „PRACA“. W dniu 22 b.m. odbyło 
się zebranie Związku zawodowego „Pra- 
са“. Związek ten jesi jednym z najlicz- 
niejszych i najstarszych na lerenie Za- 
wiercia. Liczy około 1200 członków. Ро- 
Mtycznie odpowiada on Narodowej partji 
robotniczej, która jest podzielona jak 
wiadomo na 2 odłamy: lewicę i prawicę. 
Pierwszy z nich chyli się ku sanacji — 
drugi pozosiaje w stosunku do miej w 
opozycji. W Narodowej Pariji robotni- 
czej w Zawierciu przeważają nastroje 
opozycyjne. Walne zebranie zgromadzi- 
ła około 400 członków. Ро zagajeniu 
przez prezesa Związku p. Władysława 
Latacza objął przewodnictwo delegat za- 
rządu głównego z Łodzi p. Cynamon. 
Sprawozdanie z działalności zarządu 
wygłosił p. Latacz. Główną troską zarzą- 
du było pośrednictwo pracy, które jed- 
nakże wobec wielkiego bezrobocia nie 
mogło przybrać większych rozmiarów. 
I tak udalo cię tylko uzyskać prace dla 
większej ilości członków przy robotach 
publicznych, oraz przy budowie koleji 
Kraków — Miechów. Sprawozdanie fi- 
nangowe wyknza!o, że przychód roczny 
stanowił 1196 zl, Również tyle rozchód. 
Główne źródło dochodu to składki człon- 
kowskie, które w ciągu roku zmniejsza- 
ly się systematycznie, iak że dochód w 
styczniu jeszcze wynosił 260 zł. a w 
grudniu już tylko 90 zł. Pozostaje іо w 
związku z redukcjami członków z pra- 
cy. W imieniu komisji rewizyjnej prze- 
mawiał p. Mazur. Po udzieleniu zarządo- 
wi absolutorjum, wybrano zarząd w na- 
stępującym skladzie pp: Władyslaw 
Latacz, Tomasz Gajecki, Jan Podsiadło, 
Stanisław Мурда. Andrzej Wolski, Alek- 
sander Micula, Piotr Brzeziński, Do ko- 
misji powołano pp.: Sobotę Antoniego, 
Józefa Mazura, Marcina Słabosza. 


= 
х WIECZORNICA HARCERSKA. W 
sobolę,tdnia 28 bm. odbędzie się w Do- 
mu ludowym Т.А.7. „wieczornica har- 
cerska”, urządzona słaraniem 17 druży- 
my harcerstwa starszego w Zawierciu. 
W programie wieczornicy przewidziano 
wiele niespodzianek, to też zapowiada 
się ona bardzo dobrze. Wsięp tylko za 
zaproszeniami, 


X ZWIĄZEK MŁODZIEŻY PRACUJĄ- 
CEJ „JEDNOŚĆ“ przy Zw. „Praca” wy- 
stawił w ub. niedzielę w Damu ludo- 
wym irzy jednoaktówki, wobec wypeł- 
nionej żali publicznością, która nie szczę- 
dziła amatorom oklasków. Sztuki wyre- 
życeruwane przez p. J. Barczyka ode- 
grane zostały bardzo dobrze. 


X OBIBCANKI CACANKI... Otrzyma- 
liśmy następujący list: Już od kilku dni 
zapowiadały plakaty w Zawierciu wiel- 
ki festyn, jaki miał się odbyć w niedzie- 
lę 22 b.m. na lodzie w parku miejskim. 
Szumne reklamy zapowiadały w progra- 
mie pokazy jazdy figurowej i tańce. Pu- 
bliczność tłuranie podążyła do parku, 
mimo. dość wielkiego mrozu (dochodziła 
do — 16 stopni C.), aby obejrzeć, dotąd 
niawidaiąną imprezę. Lecz po długim о- 
czekiwkniu zmarznięta publiczność nie 
zobaczyła nic. Na lodzie ślizgało się bar 
dzo duża tyżwiarzy, lecz zapowiedzia- 
nych imprez nie było. Jedyną inowacją, 
jaką kierownietwo ślizgawki wprowadzi 
ło było urządzenie orkiestry, która zre- 
szią dość marnie grała. Możeby odpo- 
wiednie czynniki zajęły się tą sprawą, 
gdyż wprowadzona w błąd publiczność 
na drugie podobne widowisko nie pój- 
dzie, chociażby eel, na jaki zostanie u- 
<zadzone by! naprawdę godny poparcia. 


м. 


X USIŁOWANIE SAMOBÓJSTWA. Ма- 
rjan BamMosz (Leśna 18) targnął się one- 
gdaj na życie, podrzynając sobie gardło 
brzytwą. Przewieziono go w stanie bez- 
nadziejnym do szpitala Kasy chorych. 
Przyczyna targnięcia się na życie nie- 
znana. 


X NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. 9-let- 
ni Józef Wrzask (Bianowska 3) wpadł na 
ulicy 11 Listopada pod przejeżdżające 
sanie Franciszka Расела, doznając ogól- 
nych obrażeń. Chiopcu udzielono pomo- 
cy w ambulatorjum, poczem przewiezio- 
no go do domu rodziców. 

X MĄŻ OSKARŻA ŻONĘ. Mieszkaniec 
Zawiercia M. ]. (Pomorska 58) zwrócił 
się те skargą do policji na swą żonę. Oto 
p. M. zabrała mężowi 90 zł. i opuściła 
jego dom. wyjeżdżając podobno do ja- 


„KURJER ZACHODNTr wtorek 24 stycznia 1975 roku. 


kiegoś swego znajomego w Dabrowie. 
Policja prowadzi dochodzenie. 

X POSTRZELONY na torze kolejowym 
między Zawierciem a Łazami Tomasz 
Ćwiląg, o czem donesiliśmy, przebywa 
nadal w szpitalu. Stan jego zdrowia jest 


beznadziejny. Sprawca postrzełenia Ćwi- 
ląza dotychczas nieznany. 

X NIELEGALNE POSIADANIE BRO- 
NL Policja miejscowa pociągnęła do od- 
powiedzialności Marjana Migdala (Ро- 
rębska 21) za nielegalne posiadanie re- 
wolweru. Broń zakwestjonow ano. 


WALNE ZEBRANIE 


właścicieli nieruchomości w Olkuszu. 


W ubiegłą sobotę wieczorem w sa- 


nowanego podatku, był osobiście w 


li domu robotniczego w Olkuszu od-jubiegłym tygodniu w Warszawie, 
było się walne zebranie połączonych {gdzie w cywilnej kancelarji p. Pre- 


właścicieli nieruchomości m. u- 
sza. Po odczytaniu protokułu wspól- 
nego posiedzenia z dnia 8 b.m., ze- 
brani postanowili połączyć obydwa 
związki, t. j. dawny z nowopowsła- 
lym (nowych budowli) w jeden і 
wybrać wspólny zarząd, jednak 
zwiększony do 9 osób. Zebrani uchwa 
lili: dawny statut i nazwę związku 
pozostawić bez zmiany; adminietra- 
tora domu, jako członka związku do 
stowarzyszenia nie przyjmować; о- 
płatę członkowską zmienić w ten spo 
sób, aby najmniejsza składka wyno- 
siła 5 zi., a najwyższa 56 zł. rocznie 
z prawem zwolnienia niemogących 
płacić na pewien określony termin. 

W czasie amawiania spraw podat- 
kawych, nałożonych niesłusznie 
przez Sejmik olknski na nowych wła 
ścicieli domów (podatek drogowy). 
p. A. Błum zakomunikował, że nie 
mogąc uzyskać u miejscowych władz 
uchylenia nakazu płatności kwestja- 


zydenła Rzplitej, złożył odpowiednią 
prośbę o uchvlenie tego podatku w 
myśl dekretu p. Prezydenta. Przy- 
chylnego rezultatu należy się wkrót- 
се spodziewać. 

Do zarządu związkn wybrani zo- 
stali: то, A. Blum, Е. Maicherkie- 
wicz, L. Kluczewski, W. Kipiński. К. 
PietraSzewski, Ign. Szymonek, R. Ku- 
biezek, Romuald Piechawicz ''unior) 
i M. Talerman; zastiencv: рр. Р. Hen- 
zoldt, M. Maderski i Н. Gliksziein* 
komiaja rewizyjna: pp. A. Machni 
ki, M. Kłymink i Szlama Frenkiel 
sąd honnrowy: dr. Łapiński, Piecha- 
wicz (senjor) i Josek Frenkiel. Scisły 
zarząd zwiazku (i. j. podział funkcji) 
nastąpi na najbliższem posiedzeniu 
zarządu. 

Przeciwko niektórym kandydatom 
da zarządu padały sprzeciwy i zarzu 
ty rozrzutnej gospodarki za dawnej 
Rady miejskiej, co w rezulłacie za- 
hagniło miasto. 


ŻYCIE GOSPODARCZE. 


Projekt ustawy kartelowej. 


Pa czteroletnim okresie intensywnej akcji 
organizowania karieli w przemyśle, uwień- 
czonej w ciągu czterolecia 1928—1932 powo- 
Janiem do życia 38 nowych organizacyj kar- 
telowych — przystępuje rząd do wyd: 
ustawy karielowej, której projekt jesi już 
przygotowany i rozeslany sterom gospodar- 
czym do zaopinjowania. Stan dzisiaj jest ie- 
ga rodzaju, że isinieje w Polsce 65 karieli, 
gdy w r. 1926 bylo ich okoła 50; ich wpływ 
zań na stosunki wewnętrzne i politykę go- 
spodarczą wyraża się w nierównie wyższym 
jeszcze stopniu niż prosty cyfrowy wzrost. 
Przesłanki, które kierowaly akcją tworze- 
nia karteli, streszczały się w tem, że rząd 
uznał je za czynnik dający teoretycznie moż 
ność wlaściwego nstosunkowania EC! 
do zbytu bez większych przesileń, stabili- 
zacji stanu zatrudnienia i sprowadzenia ru- 
chu cen do koniecznych tylko granic. Teore- 
tycznie w ramach organizacji karielowej 


ułatwiona jest racjonalizacja Jake ji 
specjalizowanie się czególnych fabryk 
w pewnych rodzajach produkcji, podniesie- 


nie jakości towaru.. Skartelizowane prze- 
туу łatwiej mogą Środki do przeprowa- 
dzenia poirzehnych inwestycyj względnie 
zahamować nieoględny rozmach inwestycyj- 
ny, jak io się niedawno działo. 

Tymi argumentami nsprawieńłiwiano poli- 
(уке kartelową rządu. Atoli rzeczywistość, 
zwłaszcza w najwi jszem zagadnieni 
kwestji cen, odbiegła daleko ad tej teo 
Wskaźnik skarlelizowanych surowców i pól- 
fahrykatów, który w r. 1927 wynosił 94, 


wzrósł w r. 1932 do 103, podczas gdy wskaj- 
nik artykulów przemysłowych wogóle wy- 
nosił w т. 1929 — 99,8, zań w т. 1932 — 65.5. 
Wskaźnik niektórych ykulów skarielizo- 
wanych dochodzi obecnie nawel do 200, в 
w jednym wypadku do 233. W zesiawienin z 
ogromnym spadkiem cen płodów rolnych, 
cyfry te nabierają szczególnej wymowy. 

Obecnie przystępuje rząd do wydania u- 
stawy, która ma nad tą dzielalnością kar- 
feli razciągnąć nadzór i kontrolę. Ustawie, 
w myśl projeklu mają podlegać kariele w 
ścislem tego slowa znaczeniu, oraz konwen- 
cje i syndykaty — zarówno sprzedaży jak 
i zakupu. Umowy kartelowe będą ważne, о 
ile zostaną zawarte w formie pisemnej, w 
przeciwnym razie nie mają skutków praw- 
nych. Ministerstwa przemysłu i handlu pro- 
wadzić będzie rejestr kartelowy, do które- 
go umowy muszą być zgłaszane pod rygo- 
rem grzywien, względnie rozwiązania. Pro- 
jekt przewiduje instytucję Sądu karielowe- 
go, decydującego w razie sporów. Prezesa 
sądu i jednego z sędziów delegnje pierwszy 
prezes Sądu Najw., zaś wiceprezesa i dru- 
giego sędziego pierwszy prezes Najw. Tryh. 
Admin. 16 lawników mianuje minister spra- 
wiedliwości w porozumieniu z min. prze- 
mysłu. 

Projeki przewiduje, że minister przemy- 
słu może w określonych wypadkach, ze 
względu na dobro publiczne unieważnić pe- 
wne uchwały karteli Inh całkowicie nmowy 


kartelowe rozwiązać. 


Zaległości podatkowe 


W Warszawie odbylo się posiedzenie ke 
misji Фа spraw handlu przy ministrze prze. 
туып i handlu. Omawiana opracowane 
przez komisję tezy w sprawie zaległości ро- 
datkowych. ў 

Komisja słanęla na stanowisku, że isinie- 
jące z tytułu podatków wymienionych w u 
stawie z 10 mares 1932 r. o splacie zaleglo- 
ści podatkowych i wierzytelności skarbu 
państwa * samorządów winny być oczyszczo- 


ne z sum fikcyjnych przez :1) całkowite |Mich 


odpisenie zaległości. dotyczących okresów 
podałkowych до 1928 r. a He zaległości ie 
byly podane próbie egzekucji, 2) powolanie 
przy izbach skarbowych komisyj mmiesza- 
nych, składających się z przedstawicieli 
władz państwowych i czynników obywatel- 
skich celem nstalenia na indywidualne wnio- 
ski bądź z urzędu, które zaleglości dotyczą- 
cych okresów od t stycznia 1929 r. do 1 
kwietnia 1932 r. należy uznać za nieściągal- 
пе, gdyż próba przymusowego ich poboru 
narnszyłaby egzeysiencję gospodarczą przed 
siębiorstwa hendlowego. 3 Z pozostalych 
zaległości powstałych w okresie do dnia 1 
kwietnia 1932 roku władze skarbowe uslalą 
sumę, ciążącą na każdym płainiku przy 


Skreśleniu wszejkich odsetek, kar i kosz- 
ów, powiadamiając płatników о wysoko- 
Ści ostatecznej sumy zaległości. 4) Zaległa- 
ustalone w punkcie 3 będą spłacane w 
ава lat 10 bądź wpłatami rocznemi, wy- 
noszącemi 10% tych zaległości, hądź rala- 
mi kwarfalnemi, wynaszącemi 21/0, tych za- 
leglości. 
W dyskusji zabrał głos dyrekior depar- 
tamentu podatkowcga Ministerstwa skarbu, 
i i, który przeciwsiawi] się елт 
godząc 51е jednocześnie na ulgi in- 


komi 
dywdni 

P. minister przemyslu i handlu gen. Za- 
rzycki oświadczył, że z różnych projeklów, 
przedłożonych mn w swaim czasie w spra- 
wach podatkowych, uważa tezy komisji za 
najucezciwsze. 

P. minister zaproponował wybór specjal- 
nej podkomisji, którahy współpracowała z 
depariamentem podatkowym _ Minisierstwa 
skarbn. Mówca wierzy, że podkomisji uda 
się znaleźć formułkę wspólną i przyczynić 
się do wprowadzenia nowych nig podatko- 
wych. 

Кене posiedzenle komisji wyznaczono 
na dzień 29 bm. 


Kronika gospodarcza. 


PIERWSZY TRANSPORT _ NOWYCH 
BANKNOTÓW STUZŁOTOWYCH. Polska 
wytwórnia papierów wartościowych przeka- 
zała Bankowi Polskiemu pierwszy transpor 
nowych banknotów 100-zlotow аач 
okoła 100 tysięcy sztuk, Nowe aty wy- 


konane są wkloslodiikiem i -uuowią sial- 
ni жугат sziuki graficznej. 

SPRAWA HANDLU Z ROSJĄ. Obecny 
stan rakowań, to znaczy ich przerwanie, со 
do Sowpolorgu nie przesądza jeszcze samej 
zazady utrzymania Sowpoltoreu. W dniu 22 


Nr. 24. 


bm. wygasa umowa о Sowpoliorgu z roku 
ubiegłego. Jeżeli do tej daty obie strony nie 
бојда do poroznmienia i nie nastąpi odpo- 
wisdnia umowa, to aufomatycznie liczyć się 
trzeba z likwidacją Sowpolłorgu. Likwida- 
cja ta musialaby połrwać kilka miesięcy. 
Jak słychać, isinicje projekt przejęcia przez 
sowiecką misję handlową w Warszawie per- 
traklacyj, które loczyły się między polskie- 
mi a sowieckiemi organizacjami gospodar- 
czemi. W związku ze sianem rokowań Sow- 
poltorg, w których najtrudniej przedstawia 
się sprawa kredytów finansowych, należy 
podnieść, że rząd polski przyznał polskie- 
mu iowarzysiwu handlu z. Rosją Polros gwa 
тапсје finansowe w wysokości 21.500.000 zł. 
w złocie, z czego do dnia 1 slycznia 1953 r. 
wykorzystano sumę 18.470.000 zł. w złocie, 

ORZECZENIE SĄDU NAJW. W SPRAWIE 
NDLU W RESTAURACJACH. Władze 
rbowe uważaly, iż w przedsiąbiorstwach 
resłauracyjnych nie może się odbywać sprze 
dać artykułów dla spożycia ich poza przed- 
siębiorstwem. Z iego powodu żądana od- 
dzielnych świadectw przemysłowych i 
datków, co ulradnialoby prowadzenie przed- 
siębiomiw. Obecnie Sad Najwyższy orzekł, 
ze nie przeczy pojęcin _ „przedsiębiorstwa 
zastronomicznego” sprzedaż towam wclo: 
dzącego w jego zakres, także celem spoży- 
cia poza przedkiębiorstwem. 
nie słanowi przeło przedsiębiorstwa 
dzielnego, od kiórego należałoby płacić od- 
rebny podaiek przemysłowy. Czynione są 
staranie, by orzeczenie ta posłużyło za pod- 
siawą do wydania specjalnego okólnika 
Min. skarbu. 

STAN BEZROBOCIA WE FRANCJI. We 
dlug oficjalnych danych francuskiego mini- 
sterstwa pracy, liczba bezrobotnych, zareje- 


Bi 
si. 


strowanych we Francji w dniu 7 b. m, wy- 
nosiła 264.340 osób, co w parównaniu ze 
stanem z poprzedniega lygodmia stanowi 
wzrost bezrohacia п 7.240 osób. Wśród ogól- 
пеј |liczhy bezrobotnych znajdowało się 
65.421 kobiei. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Dnia 23 stwcznin. 


Dewizy: Belgja 123.75. Holandja 358.90. 
Londyn 29.99. Nowy Jork 6,923. Paryż 34.86, 
Szwajcarja 472.55. Włochy 45,72. 

roty małe, tendencja dladewiz na Nowy 
Jork słabsza. dla dewiz europejskich — moc 
niejsza. Banknoty dolarowe w obrotach ро- 
zagiełdowych 8.91%. Rubel złoty 4.654, W 
obrotach prywatnych rubel srebrny 1-54: 100 
ДЕА 
Berlin w obrotach międzybankowych 212.25. 
Marki niemieckie (banknoty) w obrotach 
Wan 212.10. Funt szterlingów (ban. 

loty) w obrotach prywatnych 29.99. 

Papiery procentowe: 3 proc. poż. budawl. 
4250; 7 proc. poż. słabilizacyjna 56.39 — 
56.75 — 56.00 (w proc); 4 proc. рой, inwesty- 
cyjna serjowa 109.00 — 110.50; 4 proc. pań. 
stwowa poż. premjowa dolarowa 56.00 — 
56.23 — 56.15; 5 proc, konwersyjna 42.50; 
h proe. poż. dolarowa 57.63 — 58.75 — 58.00 
(w proc.): 5 prac. poż. kolejowa konwersyje 
па 37.35 — 37.50. 

Akcje: Bank Polski 81.00 — 20.00. 


Kronika Olkuska. 


Tragiczne skutki 
ZABAWY REWOLWEREM. 


Onegdaj popołudniu, 16-letni miesz- 
kaniec wsi Sucha, gminy Jangrot, Józef 
Żezała, bawiąc się rewolwerem swego 
brata, Piotra, epowodował strzał. Kula 
trafiła w piersi chlopca. kładąc go tro- 
pem na miejscu. Piofr Ż zała posiadał 
rewolwer nielegalnie. 


X AKADEMJA KU UCZCZENIU 70-Е) 
ROCZNICY POWSTANIA STYCZNIO- 
WEGO. W sali kina „Orzeł” w Olkuszu 
odbyła się wczoraj przed południem a- 
kademja 70 rocznicy powslania stycznio- 
wego, urządzona slaraniem gimnazjum 
żeńskiego w Olkuszu. Na program zło- 
żyły się przemówienia uczenie i uczniów 
gimnazjów olkuskich. Przeźrocza z re- 
produkcji Groligera i objaśnień udzie- 
lał prof. Pyrek. W poranku - akademii 
brała udział dzialwa wszystkich szkół 
w Olkuszu. 


X KULIG. W niedzielę Tow. „łłejnał” u- 
rządziło kulig saneczkowy do Klucz. 
gdzie w kasynie papierni, odbyły si 
tańce. W kuligu brało udział 52 osoby. 
X ZAWODY NARCIARSKIE. W dniu 
22 bm. odbyły się pod Olkuszem zawo 
dy narciarskie międzyszkoliiui 
klasy II, JII 1 IV. 

X AWANTURNICZY JURCZYŁ. W 
reszcie miejskim w Olkuszu czeka n 
sprawą za kradzież pieniędzy w apte 
Wojdackiego, lgnacy Jurczyk. Ропієті; 
Jurczyk zachowuje się niespokojnie 
krzyczy i demoluje areszt, węzwano lc- 
karza miejskiego, dra Gorczycę, celem 
zbadania stanu umysłowego aresztan!' 
Po wejściu do сей, Jurczyk rzucił si 
najsampierw na dozorcę areszłu, Ko 
mionkę, a później na towarzyszącego |i 
karzowi, posterunkowego Ubermana. Ju 
czyk wynwanym hakiem pokaleczył dc- 
zorce i posterunkowego dość йе. 


ШЕШ 


Nr. 24. „KURJER ZACHODNI” wtorek 24 stycznia 1935 rok. . 


PODCZAS 


fi А À ża | Śztajn. zaj da si ka skalę tee 
Uroczystości 70-tej rocznicy powstania JT lunowa! ję na szeroka skalę рг 
slyczniowega w Poznaniu zastały zakłócone | uycja огув'аіпецо „Vermon! 
ragiczny k n Ę kilka tysięcy bardzo dobrze padrohionych 
w Zlatej Kaplicy, które odprawił ks, biskup AŻ а A podr: ych 
Dymek i pa przemówieniu J. Е. ks. kardy- ©К. firmy „Cinzano“. Dalsze dochodzenie | f, 


przez tragiczny wypadek, Po nabożeństwie 


(EA 5] EEE ustaliła, i: RÓW WER тайак Ал Terenem ich działalności było 
nala Hlonda, na placu prz ałedrą we- di рари a sto Poznań. Natomiast Giergowicz Ste-|no stare wina w wielkiej itości 
{етип} л roku 1863 odbierali defiladę. Сау | ш9%81 się bracia Silbermanawie z firmy oraz Przyhylsey Stanislaw i Edward RA чч еп GRUSZA 


- Т s |Palonia" oraz firma „Soplica“, Wszystkich 
rozległ się pierwszy werbel orkiestry woj- z firma „Soplica. Wszystkich 
Skawej. 9i-lelni weleram Józef Keier z |fslszerzy pociągnięto do odpowiedzialności 


Ostrowa znsłaki. Przewieziono ga natych. | К2г16ј- 


miast da mieszkania ks. kanonika Steuera. „UCZNIOWIE 

Pomoc okazała się niestety spóźniona. Kei- „TAJNEGO DETEKTYWA“: 

W Sądzie okręgów w Poznaniu odhył 

DEKORACJA BOHATERSKIEGO |е proces szajki falnzerzy pieniędzy: Qd 
ŁO pewnego czasu oPznań zasypywany hy? 

szywemi manerami 1, 2 i 5-zlolowe uniewinnienych. 

dłuższej obserwacji udało się policji 


ser zmarł na ndar serca. 


W sierpniu ub. raku uczeń szkoły powsz. 
w Polskieh Okoninach, pow. Tucholskiego, 
12-lefni Janek jędrzejowski, uratowa] z na 
rażeniem wlasnego życia dwie ionące dziew- 
ступкі w jeziorze, Faki tego hohaterskiega 
rzynu chlopra na oczach Slarszych, kąpią- 
rych się w tem samem jeziorze, dalari da 
wiadomości inkże władz. Janek zastal od- 
znaczony medalem za ralowanie ginących 
nadio otrzymal podarunek w formie ksi 

żeczki PKO. z 30 zł. Wzruszająca była uro- 
czystość udekorowania chlapca. Oio one- 
йв} do wioski przyhyl starosta i inspektor 
szkolny. Pa cieplem i ujmnjącem przemó- 
wieniu stnrasty p. Hrymewieckiego, nasiq- 
piła dekoracja. Wzruszony chlopiec zdołał 
zaledwie powiedzieć „dzięknię*. Następnie 
Inspektor ucalowawszy małego bohatera, 
dziękował mn za jego czyn, okazany bliź- 
nieniu, przytomność umysłu i zachęcił go doj- 
zaprawiania się w dalszym ciągu w szkole 

życia dla Boga i narodu, a na pożytek ра e 
siwa. Zkolei podziekawanie Jankowi złożył 
jeden z kolegów, pazem wszyscy złożyli 
glośno álubownie, Przemówienie sołtysa. 
który omówił straszliwy ucisk szkoły pol- 
skiej pod b. zaborem niemieckim, zaknń- 
rzyla tę uroczystość. Janek siał się powo- 
dem jeszcze стеной innego. а mianowicie 
staroście orzedłażono ciężki sian hezrobot- 
nych gminy. Р. starosta załatwił sprawe ad-| В 
ręcznie i przydzielił pewną ilość środków 

żywności i gotówkę na ten cel. ү 


EGZEKUCJA PODATKOWA PRZY... 


Na życzenie francuskiego ministerstwa oświaty nadana symbolowi 

BICIU DZWONÓW. Кани аракы ИН ИЕШЕ e = ZERA CIE 
W, Jezierzanach paw. Buczackiego odby- | na'życzenie min. oświaty, przedstawia obec-rzeźbiarza Poissona, ki 
nie zmodernizowana „Marjauna* wieśniaczkę w czapce frygijskiej w bluzce spięiej 
Косів a (кома w niezwykłych okolicz- | azratką w kształcie laski liktorskiej. R: Poissona wykonana w tysiącznych egzem- 
SRRY bedzie wyslana do wszysikich szkól, Sai 


ia się onegdaj u jednego z włościan eg 


nościach. Gdy chłop odmówi! wydania siecz- 
karni, zgadzając się jedynie na zabranie 
zhoża w snopąch, egzekutor wezwał pomo- 
су poli Powstała wielka awantura, w 


li niezwykle niską ceną wina sprzedawane- | kryć Ф | А А 
ER 2 zee туб cenfralę kolporiażu i fahrykę pienię. | тах da roku według tradycyjnege jadło: 

жо przez іе lirmy. Tajemnica niskich cen palę ARE Z: ĄCE С „e. 

7, CAŁEJ POLSKI została wreszcie onegdaj wyjaśnionn, dale |00 ру, cczkaniu Marji zybylskiej. przy | spisu specjalnie wystawne przyjęcie, 


ki dochodzenii REA 
NAGŁY ZGON WETERANA — |vladze policyjne. " jak się okusalo, tema 


Jak się okazalo, firma 


z wady. 


czasie rewizji znaleziona 


nia pieniędzy nauczył się na 
tykulów zamieszczonych w ,/ 


ul. Polnej 9. Wyrabianiem monet z cyny 
WEZ Т.а. E RS DAE E. 
Ę pls BEŻ a = R mieszkania Waclaw i Czesław Przy- | WYSCIEC y q - 
ROCZYSTOŚCI. „Polonia“, której właścicielem jest Hejnoch | pyjscy jej córka Teofila Lemańska i zięć| ham. — Menu brzmiało następujące: zu- 
Edmund Lemański. Kolportażem iałszywych | pa żólwiowa na czysto, whitebaęt (rodzaj 
monet zajmowali się Janowski Allons, Pa- 
“Жека Morja, Pawlicka Pelagja, Giergowi- |||, garna, J тЫ, (LO 
czywa Sabina, Szafrański Andrzej i Szą-|'15 sama, baran, frznacie, kury, SZpana- 


działali na Śląsku, specjalnie w Katowicach. ; Е 
Jeden z glównych oskarżonych Alfons Јап: |а tylko w wypadkach specjalnych przy” 
kowski złożył Sensacyjne zeznanie, że ѕра-| јеб podawano specjalności smakołyki 
ефт wyrabiania form gipsowych i fałszowa- | mało dostępne zwykłym śmierteinikom, 


Ktywie*. W wynika rozprawy 10-ciu oskar. |yCYgnel a la Windsor", pieczony fa- 
żonych skazanych zostało od 6 miesięcy do | będź. 
4 lat więzienia, trzech oskarżonych zastała Rosyjską kuchnię cechowały wszelkie. 


Francji nowy 
gijskiej. Wedle dziela 
dóry wykonał projekt 


ów reprezentacyjnych i t, d. 


które odbywało się w dniu rozpoczęcia 


białej ryby), pstrągi, przepiórki, rogacz 


gi, brzoskwinie i lody. Przytem podawa- 


zamku Windsor bylo menu skromniejsze 


stawie ar- iwiek: Ў i 1 
postawie Ar- | Największą niespodzianką byl wtedy 


ка rodzaju beefstenki, które spotyka się 
па wszelkich jadłospisach dworów cara 
skich. 

Ale genewski międzynarodowy zwią. 
zek hotelistów nie ograniczył się do zbie- 
ramia jadłospisów w kuchniach królew= 
skich, lecz ma w swem posiadaniu zbiór 
różnych innych wysławnych przyjęć. 
Jest tam np. menu wielkiego bankietu z 
24 czerwca 1895, który odbył się na wy- 
spach Fidżi, Menu drukowane elegancko 
na płótnie, podaje па pienwszę „wielory- 
bie pletwy”, masiępnie ptasie gniazdka, 
Ślimaki, żółwie i różne inne egzotyczne 
przysmaki, które mogłyby na pierwsży 
rzut oka odstraszyć smakoszów ewropej- 
skich. vit 
Ciekawy zwyczaj zachował się w Ą- 
meryce, gdzie podają siale po dwu iie- 
snych daniach lody, a później dopiero 
następuje dalszy ciąg obfitego jadłospisu 
— Lody, rzymski poncz stanowią dla A- 
merykanów najmilsze smakołyki, jak 
wnioskować można z ich jadłospisów, 
gdyż wszędzie gdzie się tylko dą, wsn- 
wa się o przydawkę między jednem 
a drugiem frykasy mrożone. 


iwo czci 
п 
Dziwne własności- 
ETYLENU. м 


Doświadczenia, przeprowadzane nad za- 
gadnieniem szincznego przyśpieszania doj. 


З s ka 3 е е ә = A k. 1 4 r) 
оа Со jadali monarchowie ылды” дшш: 


ludzi, który przyjął wrogą postawę. W re- 
zułacie e Zeki ARIE wieś. Następnego 
dnia przybył do Jezierzan starosta powia- 
{ому w nsystencji komisarza policji, który 
przeprowadził dochodzenia. 


NIÓW „RIDNOJ SZKOŁY*. 


W Zlaczawie dokonala jęz w osłatnich | największy w 
dniach licznych rewizyj i, і ‚ 

ważnie wśród uczniów gimnazjum „Ridnoj 
Szkoły”. Liczha przesłuchanych i w większa 


nin sądowego. 


„VERMOUTHĆ_Z TURYNU 
PRODUKOWANY W WARSZAWIE. 


Od dluższego czasu na rynku warszaw- 


wy pogląd na 


jedzenia. 


skim ukazało się wino włoskie „Vermouth“, | W Anglji na dworze królewskim za- 
Cinzano“ z Tyru- | prowadzono jadłospisy drukowane dopie 
nu ро niezwykle пія cenach. Sprzedażą | ro za panowania królowej Wiktorji. Na 
karcie z przedniego papieru w kolorze 
jacy „Vermouth z zagranicy, zdziwieni by-|z kości słoniawej, widnieje na górze zło- 


rmy „Francesca 


wina zajmowały się firmy „Polonia“, „Sa- 
plica“ i „Polonez“. Importerzy, sprowadza- 


wW OK na SPORE avenue 
kryje się drogocenny skarb, Mianowicie 
ARESZTOWANIA WŚRÓD UCZ- genewskie międzynarodowe stowarzysze- 


nie hotelistów posiada tam ciekawy zbiór 


aresztowań, prze. | storycznych jadłospisów, oprawionych 
w sześć wielkich tomów, a zawierają- 
kei nasiępnie zwolnionych wynosi okolo 100|cych pięćdziesiąt tysięcy jadłospisów 
osób, Kiku uczniów odsławiono do więzie-|sławnych bankierów i wielkich przyjęć 


zmienność mody nawet pod względem 


50 tysięcy jadłospisów. 


swoim rodzaju, zbiór hi- 


różnorodność upodobań i 


cytryną, czsami również z 


ғ | króla Edwarda zwiększyła się liczba dań 


jest gaz etylen. Etylen n ko przyspie- 
sza przebieg naturalnego еы E się 
roślin i owoców, niszcząc zielony barwnik 
chlorofiln, lecz zmniejsza także zawartość 


{а kórona królewska, a pod nią litery | gorzkiego garbnika, cechującego nisddjrzi 

„Ӯ. К. and 1.“ Z jadłospisów ówczesnych |ly surowiec. Zarazem przyspiesza przemip- 
wynika, że królowa zustowała specjal- |ne skrobi na cukier, czyniąc towar znacz- 
nic w dwu potrawach, i to w jajach sa- 
dzonych i siekance skopowej, które to 
dania powtarzają się stale w jadlogpisie|wie nigdy nie przekracza slężenia 1—1000. 
drukowanym. Z wstąpieniem na tron |W Stanach Zjednoczonych A. Р. każdy wię: 


nie smaczniejszym i nie umniejszając jega 
wartości odżywczej i witaminowej. Il то. 
(rzebnego etylenu jest bardzo mala i prá- 


kszy hodowca owoców i warzyw oraz każe 
dy hurtownik posiada specjalne dojrzewal- 


na stole królewskim. Nowy król był sma-|nje. U nas sprawa szłucznych dojrzewalń 
dworskich. Rozmaite menu dają cieka- | koszem i artystą życiowym 


w całem te-|budzi specjalne zainieresowanie ze EK 


go słowa znaczeniu, wymazał więc ой |10 na import owoców południowych, które 

sego knchmistrza specjałów i fryka- 
sów, na kióre nie wolno było szczędzić | wają stopniowa w czasie transportu, przy- 
czasu ani pieniędzy. Od tej pory ież po- |czem jednak już po przybyciu na miejsce 
częta podawać rosyjski kawior. Król | przeznaczenia psuje się nieraz znacznatężęść 
Edward jada! . go z czarnym ehlebem i 


zrywane зд, jak wiadomo, w krajach zamor- 
skich w stanie niedojrzałym. Owoce дој: 


tawarn. Dln uniknięcia strat w handlu owo- 
cami południowemi, projektowane jest za- 
taastem. łożenie specjalnej dojrzewalni w Gdyni. 


Kuchmisirz królewski przygotowywał i 


ANASTAZJA DREWNOWSKA 


DWIE POKUSY 


— Bo chciałem, tego, żeby mi się przyzmał, te- 
go, czy to om kradmie owies, tego. Po pijanemu ka- 
żdy się wygada, tego. — I dokończył dziękczymnie 
w myśli: Królowo Korony Polskiej, módl się za 
nami! 

Uważał, że Matka Boska wysłuchała go i ze- 
slała natchnienie. 

Sobek skurczył się w sobie, jak pies, nad któ- 
rym zawisła groźba bata. Myślał tak watno, iż nie 
momentalnie zależmości dwóch faktów: 

ieży owsa i podpalenia Piorunowa. Jeżeli 
Obskurny miał go w ręku, to on Obskurnego jesz- 
cze nawet gorzej. Losy ich były związane na amen. 
Ale ten kradziony owies wydawał mu się pomimo 
wszystko najgorszą rzeczą. Janik, który mie wie- 
dział o zbrodniczej nocnej lycji, przeraził 
się jeszcze więcej. Na szczęście Фа obydwóch dzie- 
dzie patrzył w tej chwili na Obskumego. bo był- 
by się może domyślił. 

— А! — rzekł komendant. — То pan używa 
takich sztuczek? No i co? 

— Sobek nie kradł, tego — odparł raźnie Ob- 
skurny, patrząc na dziedzica. — Niesłusznie go po- 
sądziłem, tego. 

Fornal przeżegnał się pośpiesznie za plecami 
żony i dla ukrycia tego otarł nos wierzchem 


rękawa. 

Komendant zacząl się wypytywać, czy po 
przedniego dnia wieczorem nie kręcił się po folwar- 
ku jaki obcy. Wymieniono Chałastrę, młodego że- 
braka, znanego w całym powięcie z pijaństwa, 
awantur i ciemnych sprawek wszelkiego pokroju, 
za które ciągle odsiadywał karę. Był to osobnik 
trochę głuchy, trochę ślepy i chory na epilepeję. 
trudniący się żebractwem narówni ze złodziej- 
stwem. Dziedzic zeznał, że widział go w kuchni 
dworskiej: gospodyni, że dnła mu pedwieczorak: 
Okskurny, że go nie widział na oczy; Janik, że ga- 
dał z nim wedle studni, jak wysz ze dworu: 
Sobkowa, że go wypędziła z chałupy, jako, że „sa- 
ma nie ma со do garnka włożyć”. Nikt jednak nie 
widział, kiedy i którą ава opuścił wieś, 
Ludzie byli przy robocie i każdy „patrzył swoje- 
go jenteresu”. Słowem „starszy™ nie dowiedział się 
niczego. Obskutmy odzyskał spokój i wrócił do 
matki z dobrą miną. Później dopiero dowiedział się. 
że Sobka zabrano na policje.i spojano, żeby się wy- 
gadał. Ale rezultat żawi: oczekiwania władzy 
Sobek, wbrew temu, ĉo zeznał o nim Obskumy, nie 
miał „miętkiej natury” i mie zdradzał swoich ta- 
jemnic po pijanemu. Przeciwnie, zacinał się tak, 
że trudno było z niego wydusić jedno słowo. 

— Cholera, jaśnie pan z Piorunowa nasłał nam 
policję. tego — powiedział Obskamny do matk 
Badezyli na mnie jak-wilki, tego. . Со im strzeliło 
do łbów. robić śledztwo w Deptakowie, tego? 

— Niech. cię Matka, Boska ma w swojej opiece, 
synku — szepneła tnważmie siara, 


ROZDZIAŁ XVII. 


We dworze zakliczyńskim siadano do obiadu. 
Danka kręciła się kolo stołu, pomagając roznosić 
pokojówce zupę. Pomoc ta nie była właściwie po- 
trzebna, ale tak chciała pani Barbara i tak musia- 
ło być. 

— Zwijaj się, gosposiu! — rzekł łaskawie ай. 
ka, tego dnia w dobrym humorze. — U nas darmo 
jeść nie dają. 

Danka, blada i mizerna, postawiiła ostatni ta- 
lerz dla siebie i usiadła między siostrzenicami. 

— Widziałem się w mieście z Szarzyńskim — 
cięgnął Służka, łykając jedną łyżkę zupy po dru- 
giej. — Kazał się wam kłaniać. 

— To znaczy Котт? — zapytała inkwizycyj: 
nie Anka. 

— Powiedział: paniom. Może dziś wpadnie, 

— Со?! — wykrzyknęła pani Barhara. 

— Przyjedzie! — zapiała z radością Anka. 

Pochyłona nad talerzem Danka słuchała przy. 
рео. bicia własnego serca: 

Anulka pokazała ją oczami matce i rzekła zło 
śbiwie: 

— Niech ciocia nie myśli, że ło do cioci. 

r= Росо on sie wybiera? — zapytała Służkowa 

— Chciałby kupić piasku. Mularz mówił mn. 
że u mnie najlepszy. 

— Е, — rzekła 2 zawodem Anulka. 

— Panna Anulka jeszcze za młoda, żeby juz 
patrzeć za kawalerami — roześmiał się pan Józef. 


D. c. u. 


10. „KURJER ZACHODNI: wtorek 24 stycznia 1933 roku. 


PANIENKA 


Pieniądze z niczego. RED: 


Codzień przybędzie Francji miljoner. р Е 


Deputowany Taittinger wyłożył w|w sumie ро 100000 franków. W ten spo- POSZUKUJĘ 
fzbie francuskiej plan załałania dziesię- | sób co rok wypłaca loterja 420 miljo- | miejsca mami luk 
ciomiljardowega deficytu w budżecie |nów wygranych. Kosziy łącznie z wygra- |*użącej 2 dzieckiem. 
francuskim za pomocą lołerji. Stary to|nemi wyniosą 620 milionów. Natamiasi. | Zgłoszenia Dąbrowa— 
i znany środek. W wydaniu dep. Те бед | jak oblicza projekiodawca, rocznie wpiy | iis «Каіета Za 
Бета przedsiawia się jednak, jako nowa | nie db skarbu państwa #0 do 12 miljar- | 2-00 
meloda tworzenia majątku z niczego. | аби framków za sprzedane losy, t. j. ty- POKOJOWEJ 

Otóż plan uszczęśliwienia Francuzów |le ile wynosi obecny deficyt budżetowy. | poszukuje umiojącej 


Ą К troche . Świadec- 
polega na tem, że wypuszczonych zosia-| W iłomaczeniu na język aryimetycm кы ач SE 


je 12 milionów losów ро 100 franków | oznacza о, że wygraniu jednego miljo- |snowice, Pogoń, żył. 
każdy. Ciągnienie odbywa się codzień; |na franków przez któregoś z obywateli | nie 8. 67 
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